
Już od jutra w szczecińskim muzeum

Skarby sztuki
Książąt Pomorskich

JUŻ; od ju tra  19 bra. w  c ja ln ie  sprowadzone ze Szw ecji, 
|  szczecińskim  M uzeum  Na- A u s tr ii.  RFN oraz z innych  

rodow ym  przy ul. S taro- m uzeów polskich, w ystaw iana 
m łyń sk ie j 27 o tw a rta  zosta- jest po raz pierw szy. Pokazuje 
nie wystaw a, przeniesiona wszystko, co z rozproszonej po 
do nas w prost i  Zam ku ¿wiecie schedy książąt G ry fi-  
K ró lew sklego w  Warsza- tów  pozostało po dzień dzLsiej- 
w ie  Pt „S ztuka  na dw o- gzy. 
rze książąt Pomorza Z a­
chodniego X V I  i  X V I I  w ie -  N a jtra fn ie j charak te ryzu je  w y 
k u " .  stawę, je j szczególny charak­

te r  i  k lim a t, znakom ity  h is to - 
CH O C je s t to  ekspozycja ry k  po lsk i p ro f. A leksander 

składa jąca się w  większości ze G ieysztor: 
zb io rów  stanow iących własność „Jest to  sw o is ty  spektakl 
naszego M uzeum  Narodowego
i  uzupełn iona o eksponaty spe- (Dokończenie na str. 3)

Dobiegły końca obrady I I I  Plenum  KC

Śmiało sięgać 
sio ludzi zdolnych -  
po „drożdże“  nowoczesności

W CZO RAJ zakończyło się w  W arszawie I I I  plenarne posie- radności, bałaganow i, n iekon- 
dzenie K o m ite tu  Centralnego PZPR. W toku  dw udn iow ych  sekwencji. N ie może dochodzić 
obrad om awiano zadania w  dziedzinie przyspieszenia jakośc io- do sytuacji, że gdy zespół p ra ­
w ych  zm ian w  gospodarce w  św ie tle  uchw a ły X  Z jazdu cowniczy chce (g łów nie za w ła- 
PZPR. sne pieniądze), budować dla sie
W IE LE  propozycji i  re fle k s ji cechach narodowych, ja k  i  u - k ie  dom y, urzędnicy rob ią  wszy- 

wzbogacających treśc i zaryso- łom ności lu d zk ie j na tu ry. stko, żeby ten pom ysł w ybić
wane w  re feracie B iu ra  P o lity  M ów iąc o poparciu odrodzo- skutecznie z głowy, 
cznego KC  oraz in fo rm a c ji o nego ruchu  związkowego dla „ , f !5 WNIEŻ w drufilm dnlu 
k ie run kach  działan ia. rządu program u przyspieszonego roz- sie z tosSwfntem^zaMdy'
przyniosła rów nież dyskusja, w o ju  A lfre d  M iodow icz pow oła ł ..Jaka  p raca  — ta k a  p ła ca ” , i  tu -  
k tó ra  trw a ła  w  d rug im  dn iu  się na uchw ały niedawnego ^  °  soble zPać b a r ie ra  psy-
obrad. Dom inantą wszystkich Kongresu OPZZ. Ludzie  pracy c ° og czna* wywodZi*ca sic * myl- 
g łosów było przeświadczenie o są przec iw  b iu ro k ra tyczne j bez- (Dokończenie na sir. 2) 
słusznym  wyborze koncepcji

Efektywność -  
źródłem postępu

przyspieszenia gospodarczego 
rozw o ju  k ra ju .

P rzy każdym , nawet szcze­
gółowym  aspekcie wdrażania I I  
etapu re fo rm y gospodarczej — 
podkreślano w  dyskus ji — ko­
nieczne jest sięganie po n iekon 
wencjonalne fo rm y  i metody 
organizow ania procesów w y ­
twórczych. Pow inn iśm y — ak­
centow ał m. in . Janusz U rba-
mak -  sięgać do luda zdoi- (Omówienie wystąpienia Z. Szałajdy)
nych, będących „d rożdżam i" n o *  '  ‘ r  * 1 9
woczesności. NIKT ni« podważa tezy —* po- Zostaną one zapoczątkowane

Korespondow ały z tym  sio- m‘ .l" ' * icfP r«mier Ł  M  *  nadchodząc,™ roku. Prze-
wa M ieczysława F  R akow skie- Swiłajdo —  i i  «  sytuacji ogra- w iduje się m. m . stabilizację do- 
go w yros łe  z pytania o rzeczy- ruc20r,'!ch moillwoscl «oopotrze- loc ji budżetowych dla przedsię- 
w is te  głębokie być może na - łVOWTch* stcwzejącego się mająt- biorstw na poziomie nominalnym 
w e t systemowe’ przyczyny tego, * u , P ^ u k c y jn e g o  i względnego roku bieżącego. Łączno ich kwo- 
że b ra ku je  nam  rozmachu, . r™  S,ły robc>c2eł* WOfurłk,em wyniesie około 1.5 biliono zło- 
śm iałości w  zdecydowanym  re - zródłem m oi® *¥«*»• Uwzględniając ruch cen
fo rm ow an iu  s tru k tu r  b lo k u ją -  P°P,owo efektywności gospoda- stanowi to reolne obniżenie kwot 
cych in ic ja tyw ę  jednostek i  k o - rowomo- Przeciwni a, jest ono dotacji o ok. 15 proc. Jest to 
le k tyw ów . uznawano za jedyny, słuszny I niezwykle poważny krok, odwro-

możliwy kierunek w obecnych cający dotycbczosową tendencję.
Te ba rie ry  psychologiczne warunkach. Znajduje to także po- 

m a ją  swe źródło zarówno w  twierdzenie w znanych, wciąż 
tra d y c ji m in ionych  40 la t, w  dużych, nie wykorzystanych rezer- 

———— ■ węch.

(Dokończenie na s tr. 2)

Dziś i jutro w Sej’mie

♦  NPSG ♦  Samorząd 
♦ Miasta -  300-tysięczniki

ZW O ŁA N E  na dziś i  ju tro  15 posiedzenie Sejm u zapowia­
da się ja ko  jedno z najd łuższych w  bieżącej kadencji. Na po­
rządku  obrad plenum  parlam entu, prawdopodobnie ostatn ie­
go w  tym  roku , zna jduje się pakie t ważnych problem ów do­
tyczących każdego n iem a l obywatela. W tych dniach na W ie j­
sk ie j będzie się debatować i decydować o zamierzeniach na 
cale pięciolecie, ja k  i  o p rio ry te ta ch  ju ż  nieodległego nowe­
go roku. Równocześnie Sejm zajm ie stanow isko w  kwestiach 
nie ty lk o  ekonom iczno-finansow ych.
D Z IS IEJS ZE posiedzenie

tworzyć m ają  trzy  sprawozda­
n ia  K o m is ji P lanu Gospodarcze 
go, Budżetu i  F inansów (wspar 
te j przez K om is ję  P rac Usta­
wodawczych): o p ro jekc ie  Na­
rodowego P lanu Społeczno-Go­
spodarczego na la ta  1836— 1990,

(Dokończenie na 3)

Skarbonki
w „Posejdonie“
i „Odzieżowcu“

M A M Y  właśnie gorący okres 
przedświątecznych zakupów. Bie 
gam y p<s sklepach m. in . w  po- 

(Dokończenie m  str. 3)

Nancy Reagan:

„Mąż czuje się 
oszukany...”

W A S Z Y N G T O N  P A P . N a n cy  Re­
agan o św iadczy ła  w  ro zm o w ie  z 
d z ie n n ik a rz a m i, iż  je j  m ąż czu je  
sie oszukany  przez sw o ich  w sp ó ł­
p ra c o w n ik ó w  w  zw ią z k u  z a fe rą  
„ I r a n g a te " .

„Voyagerowi” 
brakuje paliwa

W A S Z Y N G T O N  P A P . A m e ry k a ń ­
s k i sa m o lo t „V o y a g e r”  z dw om a 
p ilo ta m i na p o k ła d z ie , k tó rz y  pod­
ję l i  k i lk a  d n i tem u  próbę  p rze lo ­
tu  d o oko ła  św ia ta  bez lą d o w a n ia , 
m a p ro b le m y  z p a liw e m . S ta w ia ją  
one  pod zn a k ie m  za p y ta n ia  sukces 
ca łego przeds ięw z ięc ia . K o n s tru k to r  
sa m o lo tu  p o in fo rm o w a ł w  środę  w 
Los A nge les , iż  podczas p rz e lo tu  
przez s tre fy  o n ie k o rz y s tn e j pogo­
dzie. sa m o lo t z u ż y ł w ię c e j p a liw a  
n iż  p la n o w a n o .

Wstrząsy w Rumunii
B U K A R E S Z T  P A P . A g e n c ja  A g e r 

press p o in fo rm o w a ła  o w strząsach  
p o d z ie m n ych , w  środę, w e wschód 
n ie j i  p o łu d n io w e j części R u m u n ii.  
S iła  w s trzą só w  w yn o s iła  4.2 stop­
n ia  w  s k a li R ich te ra . N ie  zanoto­
w a n o  s tra t  m a te r ia ln y c h .

Nikaragua

Ł a s k a  w o b e c
emerj kańskiego najemnika
H A W A N A  P A P . Zgrom adzen ie  

N a ro d o w e  N ik a ra g u i zaap robow a ło  
w  środę p rze d ło żo n y  przez p re zy ­
den ta  D an ie la  O rtege  w n io se k  o 
zastosow an iu  p ra w a  ła sk i w obec a - 
m e ry k a ń s k ie g o  n a je m n ik a  Euge- 
n e ’a H asenfusa. k tó r y  zosta ł ska­
zany  na 30 la t  w ie z ie n ia  za u d z ia ł 
w  dostaw ach b ro n i d la  n ik a ra g u -  
ań sk ich  .C o n tra s ” . N a ty c h m ia s t 
po u w o ln ie n iu  jeszcze tego sam e­
go d n ia  w ieczo rem  H asenfus op u ­
ś c ił N ik a ra g u e  na p o k ła d z ie  am e­
ry k a ń s k ie g o  sa m o lo tu  w o jskow ego . 
Podczas k o n fe re n c ji p ra so w e j w  
M a nagu i. D a n ie l O rtega  ośw ia d ­
c z y ł tż u ła s k a w ie n ie  H asenfusa 
Jest p o k o jo w y m  gestem  w obec 
U S A . P o tw ie rd z ił w o le  u s ta n o w ie ­
n ia  d o b ry c h  s to su n kó w  z W aszyng­
to n e m . Eucene H asenfus po d z ię ko ­
w a ł p re z y d e n to w i l  n a ro d o w i n i-  
ka ra g u a ń s k ie m u  za u w o ln ie n ie .

Reformo gospodarera wniosła 
nowe Impulsy do naszej gospo­
darki ł stała się jednym z g łów­
nych czynników umożliwiających 
wychodzenie ze stanu głębokie­
go załamania ekonomicznego 
Nie wszystkie założone i oczeki­
wane rezultaty zostały jednak 
osiqgnięte.

Przyczyny tego są złożone. Na­
leżą do nich między innymi: 
brak równowagi piemężno-rynkc- 
wej. brak rynku zaopatrzeniowe­
go, uwarunkowania zewnętrzne 
Niektóre z wprowadzonych me­
chanizmów ekonomicznych oka­
zały się w tych warunkach nie­
skuteczne

Trzeba więc — podkreślił wice­
premier tyspieszyć usunięcie
przyczyr. ; rcdzą tę niepra­
widłowo sy. -c;ę. Rząd podjął w 
tym celu odpowiednie działania.

Telefony i listy od Czytelników

Jaszcze o
Czekamy na głos SKP pozbaw iają m e lin ia rzy  niele­

galnego dochodu. Słusznie jed -
A R T Y K U Ł  pt. „P ija n a  m gła „U w ażam , te  is tn ienie tak ich  nak w n ioskujecie o inną niż 

nad Szczecinem” . zamieszczo- sklepów i sprzedawanie w n ich  dotąd organizację sprzedaży, 
ny w  pon iedzia łkow ym  ..Ku- a lkoho lu  po godzinie 24 jest ja k  również potrzebę bardz ie j 
rierze Szczecińskim ’’, przedsta- łam aniem  ustaw y o wychowa- energicznego dzia łan ia  M O " 
w ia ją cy  to co dz ie je  się w  sk le - n iu  w trzeźwości i zapobiega- zauw ażył in ny  C zyte ln ik , 
pach nocnych przy al. W yzwo- n iu  a lkoho lizm ow i”  — s tw ie r-  W Y JA Ś N IJM Y : sprzedaż a lko  
len ia  i al. W ojska Polskiego — d z ił jeden z C zy te ln ików  w  holu w nocy nie jest sprzecz- 
jeszcze tego samego dn ia  w y- rozm ow ie te le fon iczne j z auto- na z postanow ien iam i p rzyw o- 
w o ła ł rezonans w śród C zyte l- rem  m ate ria łu .
n ików . „T a k ie  sklepy pow inn y być (Dokończenie na s ir . 3)
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(Dokończenie ze sir. 1)

Zamierzamy również dokonać 
korekty urzędowych cen zbytu 
podstawowych surowców, mate­
ria! ów, paliw i energii oraz ta­
ryf przewozowych. Zostaną one 
zbliżone do rzeczywistych kosz­
tów ich pozyskiwania. Są to 
dziedziny o najwyższym — poza 
artykułami żywnościowymi — po­
ziomie dotowania. Zmiany cen w 
tej grupie wyniosą średnio oko­
ło 26 proc.

Poczynając od kwietnia 1987 
r. rozszerzony zostanie — na 
wszystkie towary z wyłączeniem 
rolno-spożywczych — zakres sto­
sowania cen transakcyjnych w 
obrotach z II obszarem płatni­
czym. W ten sposób nastąpi w 
przedsiębiorstwach urealnienie ra 
chunku kosztów z tytułu zuży­
cia importowanych materiałów. 
Kurs złotego do walut obcych 
będzie bieżąco zmieniany w ta­
ki sposób, ażeby zapewnił przed­
siębiorstwom uzyskiwanie opłacal­
nych cen transakcyjnych co naj­
mniej dla 80 proc: wartości to­
warów eksportowanych.

Nadaniu cenom charakteru rze­
czywistego parametru ekonomicz­
nego służyć będzie ograniczenie 
zakresu cen urzędowych na rzecz 
rozszerzenia strefy cen umow­
nych.

Urealnienie cen zaopatrzenio­
wych podstawowych surowców, 
materiałów oraz taryf energetycz­
nych i przewozowych musi po­
budzić przedsiębiorstwa do ra­
cjonalizacji procesów gospodar­
czych i obniżki kosztów wytwa­
rzania. Ceł ten jednak nie mógł­
by zastać osiągnięty, gdyby 
przedsiębiorstwa przenosiły skut­
ki tej operacji na ceny swoich 
wyrobów. Uchwałą Rady Mini­
strów przedłużony zostanie na 
1987 rok zakaz podwyższania cen 
umownych towarów zaopatrzenio­
wych i inwestycyjnych ponad 
wielkości wynikające z przyczyn 
niezależnych od producenta.

Przyczyny niezależne od produ­
centa takie nie będą mogły być 
przenoszone na ceny w pełnej 
wysokości W odniesieniu do to­
warów rynkowych wprowadza się 
grupowe wskaźniki maksymalne- 
go wzrostu cen. Nie może więc 
być mowy o jakimś nieplanowa­
nym i niekontrolowanym ruchu 
cen. Wzrost ten będzie wynosił 
około 14 proc. Będzie więc mniej­
szy niż w roku bieżącym.

Plan pięcioletni przewiduje 
wzrost płac w tempie analogicz­
nym do wzrostu cen.

Nie zachodzi więc obawo ogra- 
niczenia siły nabywczej ludność, 
i spadku realnej płacy.

W roku 1987 trzeba będzie — 
stwierdził Z. Szałajda — roz­
strzygnąć zasadniczy problem: czy 
dalszy proces dochodzenia do 
zdrowej sytuacji ekonomicznej i 
równowagi rynkowej ma prze­
biegać w tempie pozwalającym 
na osiągnięcife jej dopiero w ro­
ku 1990, czy też przyspieszyć go 
o 1 do 2 lat, przy równoczes­
nym podjęciu ryzyka przejściowe­
go pogorszenia nastrojów.

Realizacja przyspieszonej kon­
cepcji pozwoliłaby — po więk­
szych regulacjach w 1988 r. — 
na obniżenie inflacji do pozio­
mu około 5 proc. w 1990 r„ 
szybsze zrównoważenie gospodar­
ki, zwiększenie skuteczności me­
chanizmów ekonomicznych, a w 
konsekwencji — poprawę stopy ży­
ciowej i samopoczucia obywateli.

Powolniejsze urealnienie para­
metrów ekonomicznych prowadzi­
łoby do utrzymania dwucyfrowej 
inflacji w całej pięciolatce. 
Utrzymywałaby się równocześnie 
©graniczona skuteczność mecha­
nizmów ekonomicznych i tym 
samym niedostateczne Ich od­
działywanie na poprawę efektyw­
ności oraz wszystkich wywołanych 
tym negatywnych zjawisk w go- 
spodarce.

logika ekonomiczna przemawia 
zdecydowanie za wariantem 

ifeśkohyfrt.^n Rząd — powie­
dział mówca — opowiada się za 
tym wariantem.

IS T O T N Y M  p ro b le m e m  Jednak w  
ty m  p rz y p a d k u  Jest z łagodzen ie  
spo łecznych  s k u tk ó w  p ro p o n o w a ­
n y c h  ro zw ią za ń . D roga do  ic h  z ła ­
godzen ia  p ro w a d z i p op rzez  zdecy­

d o w aną  p o p ra w ę  e fe k ty w n o ś c i go­
sp o da row an ia .

R e g u ły  d z ia ła n ia  p rz e d s ię b io rs tw  
— o p a rte  na k o n ie czn o śc i w y p ra c o ­
w a n ia  ś ro a k ó w  na  w ła sn ą  d z ia ła l­
ność p ro d u k c y jn ą  i  ro z w o jo w ą  bę­
dą o w ocow ać w  k o n k re tn y c h  w a ­
ru n k a c h  m a te r ia ln y c h . Te w a ru n ­
k i,  to  s tan  z a o p a trze n ia  su ro w c o - 
w o -m a te r ia ło w e g o , to  p o z io m  te ch ­
n ik i ,  to  c z ło w ie k  w  p roces ie  p ro ­
d u k c j i .  J a k ie  w ię c  będą te w a ru n ­
k i  w  n a jb liż s z y c h  la tach?  J a k ie  m a 
m y  m o ż liw o ś c i w p ły w a n ia  na  n ie? 
J a k ie  d z ia ła n ia  są niezbędne?

N ie k o rz y s tn e  cechy , ta k ie  Jak 
n a d m ie rn a  e n e rg o - i  ra a te r ia ło c h ło n  
ność, n ie za d o w a la ją ca  ja ko ść  i  no­
w oczesność p ro d u k c j i ,  czy  n is k a  
zdo lność e k s p o rto w a , m a ją  sw o je  
ź ró d ło  ta kże  w  n ie w ła ś c iw e j — u - 
k s z ta łto w a n e j w  p rzesz łośc i — 
s tru k tu rz e  naszej go sp o d a rk i.

Z m ia n a  te j s t r u k tu r y  to  jeden  
z zasadn iczych  w a ru n k ó w  p o d n ie ­
s ien ia  e fe k ty w n o ś c i gosp o d a ro w a ­
n ia . Jes t to  je d n a k  n ie z w y k le  t r u d ­
ne i  k o sz to w n e  p rzeds ięw z ięc ie .

N PSG  na la ta  1986—1990- je s t p ie rw  
szym  d o k u m e n te m  p la n is ty c z n y m , 
k tó r y  w  sposób w y ra ź n y  ok re ś la  
d z ia ła n ia  w  ty m  zakres ie .

G ospodarka  po lska  w  obecne j 
s tru k tu rz e  o ra z  je j  u d z ia ł w  m ię ­
d z y n a ro d o w y m  p o d z ia le  p ra c y  zosia  
ły  u k s z ta łto w a n e  w  c ią g u  w ie lu  
dz ie s ią te k  ła t .  Z m ia n y  te j s t r u k tu ­
r y  w ym a g a ją  w ie lk ic h  n a k ła d ó w . 
W  u b ie g łe j p ię c io la tce  ś ro d k i na 
in w e s ty c je  — ze w zg lędu  na o ch ­
ro n ę  p o z io m u  spożyc ia  — m u s ie liś ­
m y  o b n iż y ć  p o n iż e j g ra n ic y  um oż­
l iw ia ją c e j n a w e t p ros te  o d tw o rz e ­
n ie  p o te n c ja łu . M im o  to  p o d ję te  
z o s ta ły  p e w n e  p ro g ra m y  re s tru k ­
tu ry z a c y jn e , k tó re  zaczną w k ró tc e  
p rz y n o s ić  e fe k ty .  W ro k u  1987 prze 
w id u je m y  o d d a n ie  do  u ż y tk u  35 
w ię k s z y c h  in w e s ty c j i  tego  ty p u , 
g łó w n ie  w  e le k tro n ic e  i  a u to m a ty ­
ce.

R e s tru k tu ry z a c ja  p rze m ys łu  to  
w ażne, a le  n ie  je d y n e , ź ró d ło  ob ­
n iż e n ia  ene rg o ch ło n n o śc i i  m a te r ia ­
ło ch ło n n o ś c i g o s p o d a rk i. M o ż liw o śc i 
po w ię ksze n ia  d o s ta w  w ie lu  podsta ­
w o w y c h  p a liw , s u ro w c ó w  i  m a te ­
r ia łó w  t y lk o  w  p o ło w ię  p o k ry w a ją  
p o trz e b y  w y n ik a ją c e  z p la n o w a n e ­
go na la ta  1986—1990 W zrostu  p ro ­
d u k c j i .  Oznacza to , że o k . 50 p ro c . 
p rz y ro s tu  p ro d u k c ji,  a w  n ie k tó ­
r y c h  b ranżach  n a w e t 100 p ro c ., m u  
s i b y ć  os ią g n ię te  przez m n ie jsze  
zużyc ie  p a liw , e n e rg ii i  m a te r ia łó w  
na je d n o s tk ę  p ro d u k c ji.

Z adan ia  w  zakres ie  ra c jo n a ln e g o  
w y k o rz y s ta n ia  zasobów  p a liw o w o - 
e n e rg e tyczn ych  i  m a te r ia ło w o -s u ro - 
w c o w y c h  s ta ją  się z a d a n ia m i o  cha 
ra k  te rze  s tra te g ic z n y m , w a ru n k u ją ­
c y m i rea lność zam ie rzeń  ro z w o jo ­
w y c h  za ró w n o  w  s k a li g o sp o d a rk i 
ja k  i  w  s k a li p o je d y n c z y c h  p rze d ­
s ię b io rs tw .

R e a liza c ja  p rze d s ię w z ię ć  oszczęd­
n o ś c io w ych  o b ję ty c h  " p ro g ra m e m  
c e n tra ln y m  z a p e w n i--u z y s k a n ie  Ok. 
30 p ro c . p la n o w a n y c h  oszczędności 
m a te r ia ło w y c h  i  o k . 50 p roc . osz­
czędnośc i w  za k re s ie  zu życ ia  p a liw  
i  e n e rg ii. P ozosta łe  w ie lk o ś c i n ie ­
zb ę d n ych  oszczędności m uszą  u zys­
ka ć  poszczególne za k ła d y  w  ra ­
m a ch  w ła s n y c h  rozw ią za ń  i  in ic ja ­
ty w . Z o s ta ł s tw o rz o n y  system  p ro -  
e fe k ty  w nośc iow ego  o d dz ia  ly  w an ia
na gospod a ro w a n ie  m a te r ia ła m i, pa 
l i  w a m i i  e n e rg ią  w  p rz e d s ię b io rs t­
w ach . G łó w n y m i jego  e le m e n ta m i 
są: system  u lg  w  p o d a tk u  docho ­
d o w y m  o ra z  system  p re m io w a n ia  
za oszczędność s u ro w có w , m a te r ia ­
łó w , p a liw  i  e n e rg ii.  N ie s te ty  — 
z w ró c i ł  uw agę w ic e p re m ie r — z 
ro zw ią za ń  ty c h  sk o rz y s ta ło  do tąd  
za ledw ie  o k o ło  300 p rz e d s ię b io rs tw , 
to  je s t 10 p ro c . u p ra w n io n y c h .

W ażnym  c z y n n ik ie m  lepszego w y ­
k o rz y s ta n ia  zasobów  m a te r ia ło w o -  
s u ro w c o w y c h  je s t p o p ra w a  ja ko śc i 
p ro d u k c ji.  T y lk o  w  1 p ó łro czu  b ie ­
żącego ro k u  p ro d u c e n c i p o n ie ś li 
s tra ty  z pow o d u  z łe j ja k o ś c i w  w y  
sokośc l p ra w ie  40 m ld  zł. a lic z ­
ba re k la m a c ji zg łaszanych  przez 
k l ie n tó w  z ty tu łu  rę k o jm i i  g w a ­
ra n c j i  za u k ry te  w a d y  . w y ro b ó w  
w y n io s ła  b lis k o  380 tys ięcy .

W  ra m a ch  d z ia ła ń  rządu  w p ro w a  
dzono sys tem ow e ro zw ią za n ia  w p ły  
w a ją ce  na p o p ra w ę  ja k o ś c i. Są 
p rze d s ię b io rs tw a , k tó re  w y k o rz y s tu ­
ją c  te  m e ch a n izm y , p o p ra w iły  ja ­
kość i  u z y s k a ły  w  re z u lta c ie  za­
s łużone i  znaczące e fe k ty .  Są ró w ­
n ie ż  i  ta k ie , k tó re  n ie  cz y n ią  po­
s tę p ó w  w  ty m  zakres ie .

W  u c h w a le  X  Z ja z d u  postęp na ­
u k o w o -te c h n ic z n y  u zn a n y  zosta ł za 
Jedną z g łó w n y c h  d ź w ig n i ro z w o ­
ju  społeczno-gospodarczego. Ju ż  w  
to k u  d y s k u s ji p rz e d z ja z d o w e j i  w  
tra k c ie  p ra c  nad  p la n e m  p ię c io le t­
n im  w y k ry s ta liz o w a ł się n o w y  sys­
te m  s te ro w a n ia  postępem  n a u k o w o  
- te c h n ic z n y m  w  gospodarce . Z a k ła ­
da on  u m o c n ie n ie  s tra te g ic z n e j ro ­
l i  p a ń s tw a  z ró w n o cze sn ym  z w ię k ­
szen iem  in n o w a c y jn e j r o l i  je d n o s ­
te k  gospadarezych  i  zap lecza n a u ­
ko w o -b a d a w cze g o . W  sys tem ie  ty m  
k lu c z o w ą  ro lę  s p e łn ia ją , c e n tra ln e  
p ro g ra m y  b a d a w czo -ro zw o jo w e . 85 
p ro c . Ich  re z u lta tó w  m u s i ko ń czyć  
s ię  w d ro że n ie m  do  p ro d u k c ji.

N a ro z w ó j s y tu a c j i  gospoda rcze j 
w  n a jb liż s z y c h  la ta c h  w  znacznym  
s to p n iu  będz ie  w p ły w a ć  s y tu a c ja  w  
naszym  b ila n s ie  p ła tn ic z y m  *  k r a ­
ja m i I I  obsza ru , a w ię c  o b s ługa  za 
d łu że n ia , im p o r t  o ra z  k s z ta łtu ją c y  
m o ż liw o ś c i w  o b y d w ó c h  ty c h  e le ­
m e n ta c h  e k s p o rt. S y tu a c ja  w  bieżą 
c y m  ro k u  b y ła  szczegó ln ie  tru d n a , 
g d yż  na p ro b le m y  w y n ik a ją c e  z 
o g ra n ic z o n y c h  m o ż liw o ś c i p ła tn i­
czych  n a ło ż y ł s le  szybszy w z ro s t 
u p ra w n ie ń  d o  im p o r tu  n iż  w p ły ­
w ó w  w o ln o d e w iz o w y c h . N a p ię c ia  
w  te j  d z ie d z in ie , z o s ta ły  d o d a tk o ­
w o  p o g łę b io n e  przez :

— szybsze od  p la n o w a n e g o  te m ­
po  w z ro s tu  p ro d u k c j i  i  zw iązane  
z ty m  rosnące p o trz e b y  zao p a trze ­
n io w e ;

— o p źn ie n ia  w  re a liz a c ji p la n u  
e k s p ó rtu , z m ia n y  w  s tru k tu rz e  o - 
b ro tó w , b ra k  pe łnego u n o rm o w a n ia  
s to s u n k ó w  f in a n s o w o -k re d y to w y c h  
z g łó w n y m i p a r tn e ra m i z a ch o d n i­
m i.

T rze b a  s a m o k ry ty c z n ie  p rzyznać , 
że ty c h  c z y n n ik ó w  i  ic h  s k u tk ó w  
n ie  p rz e w id z ie liś m y  z dosta teczną 
p re c y z ją . W  k o n s e k w e n c ji system  
f in a n s o w a n ia  za o p a trzen ia  im p o r to ­
w ego — w  ty m  ta kże  ra c h u n k i od 
p isó w  d e w iz o w y c h  — u t ra c i ły  n ie ­
zbędną p łyn n o ść .

KLUCZEM do rozwiązania pro­
blemów importowych — zaopa­
trzeń ¡o produkcji i rynku oraz 
dostaw dóbr inwestycyjnych — 
jest jednak eksport. Wicepremier 
zwrócił uwagę na najważniejsze 
nowe uregulowania, które rząd 
wprowadził dla wzmocnienia trwa 
łych, proeksportowych zmian w 
strukturze ncs?ej gospodarki. In­
westorzy realizujący przedsię­
wzięcia proeksportowe korzysta­
ją z pierwszeństwa w przyzna­
waniu kredytów złotówkowych i 
niższego ich oprocentowania, 
uzyskują ulgi w podatku docho­
dowym w wysokości co najmniej 
20 proc. kosztów przedisięwzię- 
cio — mogą zaciągać kredyty de­
wizowe jeśli nie mają wystarcza­
jących środków na rachunkach 
odpisów dewizowych. Podstawo­
wym warunkiem uzyskania tych 
preferencji jest opłacalność przy­
szłego eksportu.

Powołany został Bank Rozwo­
ju Eksportu, który w najbliższym 
czasie rozpocznie działalność 
operacyjną. Sformułowano już 
wtstępny program inwestycji prze­
widywanych do realizacji w opar­
ciu o finansowanie zagraniczne 
spłacane przyrostem produkcji.

Procesy demograficzne oraz po­
trzeby w sferze nieprodukcyjnej 
sprawiają, że sfera produkcji ma­
terialnej nie może liczyć na 
zwiększenie zatrudnienia. Głów­
nym kierunkiem działania w tym 
obszarze ze strony centrum jest 
stworzenie warunków do racjo­
nalnego wykorzystania Istnieją­
cych zasobów pracy.

Służyć temu będą przygotowy­
wane projekty ustawy o systemie 
zatrudnienia, oraz rozporządzenia 
Rady Ministrów w sprawie Prze­
mieszczeń pracowników. Celem 
tych aktów prawnych jest stwo­
rzenie warunków do zwiększania 
zmianowości i lepszego wykorzy­
stania majątku trwałego w za­
kładach, które charakteryzują się 
wysokim poziomem technicznym. 
Będzie więc io również wsparcie 
dla procesu restrukturyzacji.

Dalszych, konsekwentnych u- 
sprawnień wymaga motywacyjna 
funkcja płac, chodzi o pełniej­
sze powiązanie funduszu wyna­
grodzeń z wynikami pracy przed­
siębiorstwo i wysokości płac z 
efektami pracy poszczególnych 
pracowników, brygad czy zespo­
łów.

Rząd — powiedział 2. Szałaj- 
da — skierował do Sejmu pro­
jekt rozwiązań przewidujących 
wysoki podatek w przypadku 
przekraczania założonego w CPR 
wzrostu płac oraz możliwości in­
gerencji w przypadku niewłaści­
wego kształtowania się relacji 
płac i wydajności pracy. Główną 
przesłanką tego uregulowania 
jest troska o utrzymanie założo­
nego w NPSG stopnia poprawy 
równowagi rynkowej. Rząd sięg­
nie po te uprawnienia tylko w 
ostateczności. Jeżeli wymagać te. 
go będzie sytuacja.

ścisłe wiązanie płac z wydaj, 
nością pracy było intencją usta­
wy ze stycznia 1984 roku o za­
sadach tworzenia zakładowych 
systemów wynagradzania. Doko­
nana przez Sejm w kwietniu bie­
żącego roku ocena ich funkcjo­
nowania potwierdziła pozytywny 
kierunek zmian. Wiele przedsię­
biorstw jednak uczyniło to w 
sposób formalny korzystając z 
okazji do podwyższania zarob­
ków bez uzyskania odpowiednich 
efektów pracy. Z tych względów — 
stwierdził wicepremier — podjęliś­
my prace nad nowelizacją ustawy 
o zakładowych systemach wynagra 
dzania. Wprowadzi ona instru­
menty obligujące przedsiębior­
stwa do ściślejszego wiązania 
wynagrodzeń z wynikami pracy 
poszczególnych pracowników. Pro 
jekt ustawy będzie przekazany

do Sejmu w I kwartale 1937 
roku.

W pełnym poszanowaniu dla 
pozycji i uprawnień samorządu 
załogi — podkreślił mówca — 
rząd będzie zmierzał do umac­
niania roli, ale również — a ra­
czej przede wszystkim — odpo­
wiedzialności dyrektora przedsię­
biorstwa.

Istotny wpływ na poprawę 
warunków życia społeczeństwa 
ma stan rolnictwa i gospodarki 
żywnościowej, rynku oraz budow­
nictwa mieszkaniowego.

Zgodnie z uchwałą X Zjazdu 
PZPR rząd zapewnił niezbędny 
wzrost nakładów inwestycyjnych 
na kompleks żywnościowy. Podję­
to także decyzje mające na ce­
lu koncentrację nakładów na tych 
ogniwach gospodarki żywnościo­
wej, które są najistotniejsze z 
punktu widzenia wzrostu produk­
cji i wymogów efektywnościo­
wych.

Jest prawdą oczywistą, że stan 
rynku jest w ogromnym stopniu 
wyrazem stanu gospodarki. De­
cyduje o nim jednak wiele ele­
mentów i to nie zawsze ekono­
micznych. Stosowanie twardych 
reguł ekonomicznych może wywo­
ływać określone nastroje społecz­
ne. Rząd bierze po-d uwagę cały 
zespół uwarunkowań decydują­
cych o skali i tempie przywra­
cania równowagi pieniężno-ryn- 
kowej.

Charakteryzując sytuację w bu­
downictwie mieszkaniowym Z. 
Szałajda stwierdził, iż żadna 
chyba z dziedzin naszej gospo­
darki nie poddana jest tak ostrej 
krytyce. Pomimo podejmowania w 
ostatnich latach szeregu działań, 
na tle Innych gałęzi gospodarki 
postęp na tym odcinku jest nie­
współmiernie mały. Wypływa stąd 
logiczny wniosek, ie  odcinkowe 
usprawnienia nie zmieniają ra- 
dykalnie stanu rzeczy.

Rząd — powiedział — w peł­
ni zdaje sobie sprawę z wagi 
problemu, jak również z naro­
słych w ostatnich latach zaległo­
ści i barier. Jego rozwiązania nie 
widzi jednak poprzez dalsze 
uszczuplanie' nakładów na inne 
dziedziny. Nie ma bowiem takich 
dziedzin, w których potrzeby by­
łyby w pełni zaspokojone. Samo 
zwiększenie środków inwestycyj­
nych nie doprowadzi do trwałe­
go uzdrowienia procesu budowa­
nia mieszkań i rozwiązywania 
problemu mieszkaniowego.

Projekt planu 5-letniego prze­
widuje wybudowanie w łatach 
1986—1990 od 1 miliona 50 ty­
sięcy do 1 miliona 150 tysięcy 
mieszkań, wobec 950 tysięcy od­
danych w lotach 1981—1985.

Rząd w ostatniej fazie formu­
łowania NPSG podjął decyzje 
mające na celu znaczne zwięk­
szenie produkcji materiałów i 
wyrobów dla budownictwa, pro­
ponując zwiększenie nakładów na 
ton cel o 50 mld zł. Wzrosną one 
w obecnej 5-!atce o 136 proc.

Jedną z ważnych drag popra­
wy sytuacji mieszkaniowej jest 
lepsze wykorzystywanie ¡stn.e'a- 
cych zasobów. W projekcie NPSG 
na łata 1986—1990 znacznie 
zwiększono zadania i środki no 
remonty kapitalne i moderniza­
cję budynków mieszkalnych. 
Przewiduje się w tym okresie 
poddanie remontom kapitalnym 
blisko 950 tysięcy mieszkań tj. 
o 60 proc. więcej niż w poorzed- 
n-i-m pięcioleciu. Jest to, w Do­
równaniu do poprzednich okre­
sów, wys ił e k og rom n y.

W ostatnim czasie Rado Mini­
strów, uwzględniając wyniki sze­
rokiej konsultacji społecznej, 
uchwaliło i skierowała do Seimu 
projekt ustawy nowelizującej pra- 
wo lokalowe. Wprowadzone zo­
staną daleko idące zmiany szcze­
gólnie w słusznie krytykowanych 
przepisach dotyczących zamiany 
mieszkań. Nowe przepisy ugosz­
czą procedurę, a w szczeaólno- 
ści wprowadzą znaczące zachę­
ty materio In e do zamiany miesz­
kań dużych no mnieiszs. Od 
przyszłego noku worowodzone zo­
staną również zmiany w przepi­
sach dotyczących finansowania i 
kredytowania budownictwa miesz- 
kąnioweąo. Najbardziej raclonnl- 
ną odpowiedzią na oostulatv 
zwiększenia liczby budowo nych 
mieszkań może być odpowiedz — 
spróbtrimy! To znaczy — zouwazvl 
— soróbujmy naipierw realizować 
to, co iest już dostatecznie trudne. 
A jeżeli wszystkie nasze dzia­
łania zaczna przynosić konVo*ne, 
rzeczowe efekty, na *W owej 
Konferencji Delegatów P7pR mo­
żemy mówić o nowych za danych, 
wtedy gdy staną się one realne.

Przedstawiłem — nowi «dział 
na zakończenie Z. Szałowa — 
podstawowe dziołania rządu ma- 
•oce na celu reaJ'zaeîe uch woły 
X Z‘ardu. Wychodzą one z za­
łożenia, że im lepsza, wydolnie.?, 
sza I efektywnîeîsza bodzie na­
sza praco, tvm b«dn
możliwości zaspokajania |b-av»rh 
Dot-reb społecznych. 7od.ewt~.rn 
rządu jest stwarzanie

n t m rvJin vch | praw«'"'*1». bv
przodt.* r»b 'or i  twa, 5n stv*i>,'~i« i 

îudz'ft nracv maałl tak 
iSpite,**?®? spełniać swe ohe.i.tw-», 
k*. t«dnok w «ipełm-oniii f\w-h 
v,:^7ków rząd nie iest w «‘ "nie 
n 'W io  zastąpić ł"h- «ć.

¡Ki Plenum KC
(Dokończenie ze sir. 1)

n ie  p o jm o w a n e g o  e g a lita ry z m u , n ie  
sp rz y ja ją c e g o  tw o rz e n iu  k o rz y s tn e j 
a tm o s fe ry  d la  p ra c y  p o n a d p rze c ię t­
n e j. W yn a g ro d ze n ie  wyższe ponad 
śre d n ia  n a d a l b udz i zaw iść, z ja d l i­
w e d o p y ty w a n ie  s ię  o  fa k ty c z n e  
ź ró d ło  w y s o k ic h  z a ro b k ó w , a w
d o m yś le .........n a k ra d ł a lb o  kogoś o -
szU kał” .

A  przec ież — m ó w ił Jan  K o ło ­
d z ie jcza k  — dlaczego to  p rzeds ię ­
b io rs tw a  i  lu d z ie  w  n im  p ra c u ją c y  
n ie  m ie lib y  u z y s k iw a ć  p łacow ego 
sukcesu? Jest to  m o ż liw e , a le  n ie  
m oże w y n ik a ć  z ró w n a n ia  do p rze ­
c ię tn o ś c i w  p ra c y , w  w y d a jn o ś c i 
p ro d u k c ji,  w  ja k o ś c i w y ro b ó w .

K o le jn y  is to tn y  te m a t d y s k u s ji 
— w a ru r tk i i  m o ż liw o ś c i ro z w o ju  
naszego e k s p o rtu . D laczego — pod 
k re ś l i ł  W ik to r  P y rko sz  w  ta k im  
k r a ju  Jak nasz je s t t y lk o  o k . 300 
znaczących  i  lic z ą c y c h  się p rz e m y ­
s ło w ych  p rz e d s ię b io rs tw  — e k s p o r­
te ró w . Może d la te g o , że e k  s p o rt to  
b e zw zg lędn ie  dob ra  ja ko ść , n o w o ­
czesność, k o n k u re n c y jn o ś ć ?  S prze­
dać za g ra n ic ę  m ożna ty lk o  to w a ­
r y  o  n a jw y ż s z e j ja k o ś c i, a w ię c  
e k s p o rt to  ró w n ie ż  szansa na m o­
d e rn iz a c ję  p rz e m y s łu  i  z m ia n y  
s tru k tu ra ln e  w  p ro d u k c j i  p rz e m y ­
s ło w e j.

Z  k o le i K o m ite t  C e n tra ln y  ro z ­
p a trz y ł p rz e d s ta w io n y  p rzez cz ło n ­
k a  B iu ra  P o lity c z n e g o , s e k re ta rza  
K C  P Z P R  M a ria n a  W o źn ia ka  p ro ­
je k t  u c h w a ły  o zad a n ia ch  w  dz ie ­
d z in ie  p rzysp ieszen ia  Jakośc iow ych  
zm ia n  w  gospodarce  w  ś w ie tle  u -  
c h w a ły  X  Z ja z d u  PZP R . U c h w a ła  
zosta ła  p rz y ję ta  je d n og łośn ie .

P rz y ję to  ró w n ie ż  ra m o w y  p la n  
p ra c y  K C  P Z P R  na la ta  1986-1991 
o ra z  za tw ie rd z o n o  s k ła d y  osobow e 
k o m is j i  p ro b le m o w y c h  K o m ite tu  
C e n tra ln e g o  p a r t i i .

N a s tę p n ie  W o jc ie c h  J a ru z e ls k i,  w  
im ie n iu  B iu ra  P o lity c z n e g o , za p ro ­

p o n o w a ł z m ia n y  na s ta n o w iska ch  
k ie ro w n ik ó w  n ie k tó ry c h  w y d z ia łó w  
K o m ite tu  C e n tra ln e g o  i  s ta n o w is k u  
re d a k to ra  nacze lnego „C h ło p s k ie j 
D ro g i” .

P le n u m  za a kce p to w a ło  p ro p o z y c ję  
o d w o ła n ia  S te fa n a  Z a w o d z iń sk ie ? o  
ze s ta n o w iska  k ie ro w n ik a  W yd z ia ­
łu  R o lnego  K C  i  za a kce p to w a ło  na 
to  s ta n o w is k o  K a z im ie rz a  G rzes ia ­
k a , do tychczasow ego  po d se kre ta rza  
s ta n u  w  M in is te rs tw ie  R o ln ic tw a , 
L e ś n ic tw a  i  G o s p o d a rk i Ż yw n o śc io ­
w e j.

P le n u m  p rz y ję ło  p ro p o z y c ję  od­
w o ła n ia  A n to n ie g o  G órnego  ze sta­
n o w is k a  k ie ro w n ik a  W y d z ia łu  Gos­
p o d a rk i W e w n ą trz p a r ty jn e j K C  i 
z a a kce p to w a ło  p o w o ła n ie  na to  sta 
n o w is k o  A lo jz e g o  Z ie liń s k ie g o  — 
cz ło n ka  K C . do tychczasow ego  I  se­
k re ta rz a  K W  P Z P R  w  C he łm ie .

U c ze s tn icy  p le n u m  p rz y ję l i  też 
w n io se k  o o d w o ła n ie  M ieczys ław a  
R ó g -S w io s tka  ze s ta n o w iska  re d a k ­
to ra  naczelnego re d a k c ji ..C h łopska  
D ro g a ”  w  z w ią z k u  z Jego prośbą 
o p rze jśc ie  na e m e ry tu rę  i  zaakcep 
to w a li na s ta n o w is k o  re d a k to ra  
nacze lnego  „C h ło p s k ie j D ro g i”  W a l 
dem ara  S w lrg o n ia  — cz ło n ka  K C .

W O JC IE C H  JA R U Z E LS K I, w  
im ie n iu  uczestn ików  posiedze­
nia w y ra z ił serdeczne podzięko 
wania przechodzącym do in n e j 
działalności zawodowej lu b  spo­
łecznej —  za pracę na zajm o­
wanych dotychczas stanow i­
skach i złożył g ra tu lac je  nowo 
pow ołanym  życząc im  po wodze 
nia i  sa tys fakc ji z praev na 
odpow iedzia lnych fu n k c ja c h

Na zakończenie obrad prze­
m ów ien ie  w yg łos ił W ojciech Ja­
ruze lsk i.
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W czoraj 
w  kraju

^  O F IC J A L N Ą  w iz y tę  w  Polsce 
z a k o ń c z y ł m in is te r  s ta n u  R e p u b li­
k i  In d i i  ds. o b ro n y  -  A ru n  S ingh . 
W c z o ra j zosta ł on  p rz y ję ty  przez 
W o jc ie ch a  Ja ru ze lsk ie g o .

*  Z W IĄ Z E K  N a u czyc ie ls tw a  P o l 
sk ie g o  zam ie rza  w  n a jb liż s z y c h  la ­
ta c h  w ye g ze kw o w a ć  ta k ie  zm ia n y  
w  p ro g ra m a ch  nauczan ia  szkó ł pod 
s ta w o w y c h , k tó re  u m o ż liw ię  z l ik w i  
d o w a n ie  n a d m ie rn e g o  obc iążen ia  
u c z n ió w  i  n a u c z y c ie li. Z a jm ie  się 
ró w n ie ż  p o p ra w ą  w a ru n k ó w  fu n k ­
c jo n o w a n ia  o ś w ia ty , a także  p ro ­
b le m a m i s o c ja ln y m i ś ro d o w iska . O 
sp ra w a ch  ty c h  m ó w io n o  na wczo­
ra js z y m  pos iedzen iu  Z a rządu  O łó w  
nego z w ią zku .

O  50 TO N  o le ju  o p a łow ego  w y ­
ło w io n o  do te j p o ry  z O d ry . A k c ja  
oczyszczan ia  rz e k i w  zasadzie do­
b iega  końca , a c z k o lw ie k  c a łk o w i­
c ie  zakończy się p ra w d o p o d o b n ie  
d o p ie ro  10 s tyczn ia  1987 r . Skaże­
n ia  n ie  p rze d o s ta ły  się poza Ra­
c ib ó rz . S tan rz e k ł uw aża s ię  ju ż  
za za d o w a la ją cy '

*  J A K  w y n ik a  ze s ta ty s ty k i GUS 
ro czn ie  . .p ro d u k u je m y ”  o k . 4,5 m ld  
m  sześć, różnego ro d z a ju  n ie czy ­
s tośc i. O b licza  się że poza tą  s ta - • 
ty s ty k a  pozosta je  ok . 1 m ld  m  j 
sześć, n ieczys tośc i pochodzących  z 
m a ły c h  za k ła d ó w  p rze m ys ło w ych , 
o ś ro d k ó w  w czasow ych , p e r y fe r y j­
n y c h  o s ie d li m ie szka n io w ych  1 
w s i P o trze b n e  sa w ię c  m a łe . zb lo ­
ko w a n e  oczyszczaln ie  śc ieków ,

Prz?d !l Kongresem PRON

OżyvJerie działań
W CZORAJ obradowała Rada 

W ojewódzka PRON w Szczeci­
nie. P rzy ję to  zadania ogn iw  ru ­
chu w mieście i w o jew ództw ie  
przed I I  Kongresem. P lanuje 
się ożyw ienie działań, p rzyciąg­
nięcie do n ich szerszych k rę ­
gów społecznych, zwłaszcza 
m łodzieży.

W ogn iwach m ie jsk ich  PRON 
w  Szczecinie odbyw ają  się 
spotkania, na k tó rych  miesz­
kańcy oceniają dzia łan ia  prze­
de w szystk im  w cełu polepsze­
n ia  w a run ków  życią w osie­
dlach. (J u r)

Do Gdańska

Powracają rybacy
D O  G D A Ń S K A  sa m o lo te m  cza r­

te ro w y m  z ło w is k  p o łu d n io w e g o  A- 
t la n ty k u  p o w ra ca ją  dziś z m ie n ia ją ­
ce się za łog i dw ó ch  s ta tk ó w  ry b a c  
k ic h  „S a tu rn ”  i  „ L i r a ” , na leżących  
do  P rze d s ię b io rs tw a  P o ło w ó w  Dale 
ko rn o rs k ie h  1 U s łu g  R y b a c k ic h  
„D a lm o r ”  w  G d y n i. Jest to  p rze d ­
o s ta tn ia  ju ż  w  ty m  ro k u  sam olo­
to w a  w y m ia n a  za łóg tego ry b a c k ie ­
go  a rm a to ra

¡ZIS IJU
(Dokończenie ze str. 1)

o p ro jekc ie  ustawy budżetow ej 
na ro k  1987 w raz  z propozycja­
m i 7 szczegółowych uchw ał 
związanych ze stanem kiesy pań 
s tw ow e j w  tym  okresie oraz 
o rządow ym  pro jekc ie  ustawy o 
zm ianie n iek tó rych  ustaw  ok re ­
śla jących funkc jo now an ie  go­
spodark i uspołecznionej. Jak 
w iadom o w szystkie te p ro je k ty  
od k ilk u  tygodn i bud z iły  oży­
wione, n iek iedy bardzo ostre 
dyskusje zarówno w  kom isjach 
sejm ow ych, ja k  i różnych gre­
m iach opiniodawczych. Po czę 
ści w y n ik a ło  to z trudności, że 
by nie powiedzieć — n iem ożli­
wości, pogodzenia w  planach 
społecznych dczekiwań na szyb 
sze zaspokojenie rozlicznych 
potrzeb z rea ln ym i m ożliwością 
m i gospodarki i  koniecznością 
je j przezbrojenia. przede wszy­
stk im  technicznego, co wszędzie 
musi kosztować. R y ły  też spo­
ry  in ne j nieco na tu ry, zakoń­
czone kom prom isow ym  o c ra n i- 
czenem  rządow ych zamierzeń 
now elizac ji 12 ustaw do 7. be* 
no średnio zw iązanych z NPSG 
1388— 1990 Spodzewać się jed 
nak należy, że n iektó re  p rzy­
n a jm n ie j z w ym ien i m ych tu 
spraw powrócą w dzisiejszej 
dyskusji poselskiej.

Z D U Ż Y M  z a in te re so w a n ie m  o- 
cze ku je  sie ta kże  na W ie js k ie j 
sp raw ozdan ia  K o m is ji S p ra w  Sa­
m o rzą d o w ych  o  s ta n ie  sam orządu 
p ra co w n icze g o  p rz e d s ię b io rs tw .

N ie  m n ie j chyba  pose lsk ich  g ło ­
sów  w y s łu c h a m y  w  d y s k u s ji nad. 
k o le jn y m  p u n k te m  — ju ż  p ią tk o ­
w ego — o b rz ą d k u  dz iennego : in ­
fo rm a c ją  R a d y  P ańs tw a  o re a liza ­
c j i  u s ta w y  o system ie  ra d  na ro d o ­
w y c h  ł sam orządu te ry to r ia ln e g o  
w  p o ło w ie  k a d e n c ji.

T skó ro  tuż  jes teśm y p rz y  szcze­
b la ch  te re n o w y c h  w s p o m n ijm y  o 
p rze w id z ia n y m  b e zpośredn io  przed  
k o ń czą cym i 13 posiedzen ie  in te rp e ­
la c ja m i i Z a p y ta n ia m i p o s e lsk im i w  
s p ra w o zd a n iu  k o m is j i  s e jm o w y c h  o 
d w u  p ro je k ta c h  zm ia n  u s ta w o ­
w y c h . Oba p ro je k ty .  R ady P ań ­
s tw a  l  rz ą d o w y , za in te re su ją  szcze 
ffó ln ie  m ie szka ń có w  W ro c ła w ia  1 
P oznan ia , choć n ie  ty lk o .  W  obu 
m ia s ta ch  w y s tę p u je  b o w ie m  ró w ­
no leg łość  s to p n ia  m ie js k ic h  1 d z ie l­
n ic o w y c h  o g n iw . P rop o n o w a n e  k o ­
re k ty  Idą w  k ie ru n k u  pod p o rzą d ­
ko w a n ia  ty c h  d ru g ic h  — p ie rw ­
szym . ja k  ma to  m ie jsce  np . w  
W arszaw ie . L o d z i czy K ra k o w ie . 
R e gu lac je  te  o b o w ią z y w a ły b y  ta k ­
że w e \v s z v s tk lc h  In n y c h  m ia s ta ch  
p o w y ż e j 300 tys . m ieszkańców . 
g d v b y  u tw o rz o n e  b y ły  w  n ic h  
d z ie ln ice . T a k ic h  co n a jm n ie j 300- 
- ty s ię c rn ik ó w  je s t obecn ie  w  P o l­
sce 10. poza w y m ie n io n y m i ró w ­
n ież- Bydgoszcz. G dańsk. K a to w i­
ce. L u b lin  i  Szczecin, a le  w k ró tc e

m oże b yć  w ię c e j, bo  np . ć w ie rć  
m ilio n a  m ie szka ń có w  p rz e k ro c z y ły  
ju ż  B ia ły s to k , C zęstochow a, G d y ­
n ia  1 Sosnow iec.

K rz y s z to f  S T R Z E L E C K I

Przegląd
wydarzeń
+  M IN IS T E R  s p ra w  zag ra ­

n ic z n y c h  P R L  M a ria n  O rze ­
c h o w s k i ro zpoczą ł w iz y tę  o f i ­
c ja ln a  w  B e lg ii na zaprosze­
n ie  tu te jsze g o  szefa d y p lo m a ­
c j i  Leo  T indem ansa .

P rzed-- p o łu d n ie m  m in . O rze 
ch o w sk i p rz y ję ty  zosta ł przez 
p re m ie ra  B e lg ii W ilf r ie d a  M a r 
tensa Podczas sp o tk a n ia , k tó  
re  p rze b ie g ło  w  szcze re j i  
k o n s t ru k ty w n e j a tm osfe rze , 
p o d k re ś lo n o  w agę W izy ty , k tó  
ra  za m yka  o k re s  n o rm a liz a c ji 
s to su n kó w  i  rozpoczyna  now a 
fazę d ia lo g u  na w yższych  
szczeblach p o lity c z n y c h .

W im ie n iu  p re m ie ra  Messne­
ra m in is te r  O rze ch o w sk i za­
p ro s ił p re m ie ra  M artensa  do 
z łożen ia  w iz y ty  w  Polsce, Z a ­
proszen ie  zos ta ło  p rz y ję te  z 
zadow o len iem .

4, Ś R O D K I m asow ego prze ­
kazu  CSRS w ciąż w ie le  m ie j­
sca pośw ięr-a ja  w y p a d k o m  za 
tr u c ia  rze k  na p ó łn o cn ych  
M o ra w a ch  o ra z  w n io s k o m  p łv  
na cy m  z ty c h  w yd a rze ń . W 
obsze rn e j w y p o w ie d z i -»dla 
„R u d e g o  P ra v a ”  m in is te r  leś­
n ic tw a  i  g o sp o d a rk i w o d n e j 
C zesk ie j R e p u b lik i S o c ja li­
s ty c z n e j F ra n tis z e k  K a lin a  
p rz y z n a ł, że z a tru c ia  te  n ie  
m ia łv  c h a ra k te ru  in c y d e n ta l­
nego: Co ro k u  w  Czechach 
do ch o d z i aż do  100 w y c ie k ó w  
ro p y  i  m a te r ia łó w  rop o p o ­
ch o d n ych  do rze k . p o to k ó w  i 
w ód p o d z ie m n ych . Jest to  
w ię c  ju ż  n iebezp ieczne z ja ­
w is k o  k tó re  trzeba  ja k  n a j­
sz y b c ie j opanow ać

+  P R Z Y W Ó D C Y  d e m o kra ­
tó w  i  re p u b lik a n ó w  w  Izb ie  
R e p re ze n ta n tó w  K ongresu
U S A  p o d a li w  środę  sk ład  
sp e c ja ln e j k o m is ji,  k tó ra  z a j­
m ie  się zb a d a n ie m  a fe ry  
„ I r a n g a te ” .

W  sk ła d  k o m is j i  w e jd z ie  15 
k o n g re sm a n ó w . w  ty m  — 9 
d e m o k ra tó w  i  8 re p u b lik a ­
n ó w . J e j p rze w o d n iczą cym  
zosta ł ko n g re sm a n  Lee H a m il­
to n  (d e m o kra ta  ze s tanu  In d ia  
na).

e t r i s y  s r
(Dokończenie ze str. 1)

ówczesnego Pomorza Zachod­
niego. Ich  pasją — ja k  napisał 
znany po lsk i h is to ryk  S tanis ław  
H erbst — było  budowanie nie 
państwa, ale pałaców, portre ­
towanie się oraz zbieractwo.”

N A JC E N N IEJS ZE eksponaty 
w ystaw y — seria k le jno tów  
książęcych — u jaw n iono  w  1946 
roku  w grobowcach odnalezio­
nych w  ka p licy  książęcej w 
szczecińskim  Zam ku. Szerzej 
na tem at w ystaw y, je j idei. 
p ija liś m y  parę m iesięcy temu, 
z okaz ji in augu rac ji szczeciń­
sk ie j ekspozycji na Zam ku 
K ró lew skm  w  W arszawie. Jed­
no jest pewne — podobną 
ekspozycję zobaczymy w Szcze­
c in ie  n ieprędko, choć większość 
skarbów  pochodzi z naszego 
m iasta stanow i dziedzictwo dy­
nastii w  Szczecinie m ające j swą 
główną rezydencję.

W ystawa p o trw a  do 15 m ar­
ca 1987 ro ku  — te j okaz ji nie 
wo lno zm arnować! (law )

Szerzej wykorzystywać 
dowód osobisty!

N IE  W S ZY S C Y  zd a je m y  sobie 
sp raw ę  z tego (a w y k o rz y s tu ją  to  
n ie s u m ie n n i u rz ę d n ic y ), że u rząd  
n ie  m a  p ra w a  zm uszać p e te n tó w  
do z d o b yw a n ia  1 p rze d k ła d a n ia  do  
d a tk o w y c h  d o k u m e n tó w  o  czym ś 
co Jest zapisane w  naszym  do w o ­
dz ie  oso b is tym . W łaśn ie  te m u , a b y  
szerze j m ożna b y ło  w y k o rz y s ty w a ć  
dow ód  osob is ty , Jako p o d s ta w o w y  
d o k u m e n t (np . przez rozszerzenie 
z a w a rty c h  w  n im  in fo rm a c ji)  po­
św ię c o n e  b y ło  p ie rw sze  m e ry to ry c z  
ne posiedzenie zespołu k o m is ji p a r-  
ty jn o -rz ą d o w e j pow o łanego do  
sp ra w  p rze g lą d u  s t r u k tu r  o rg a n iza ­
c y jn y c h  o bs ług i__lu d n o śc i.

70 rocznica urodzin 
E. Dziewońskiego

W A R S Z A W A  P A P . Z  o k a z ji 79 
ro c z n ic y  u ro d z in  znanego ł  łu b ia ­
nego a k to ra  i  reżysera  E d w a rd a  
D z ie w ońsk iego , 17 bm . w  M in is te r ­
s tw ie  K u l tu r y  I  S z tu k i w  W arsza­
w ie  o d b y ło  się sp o tka n ie , podczas 
k tó re g o  ju b i la t  o trz y m a ł l is ty  g ra ­
tu la c y jn e  od prezesa R ady  M in i­
s tró w  o ra z  m in is tra  k u l t u r y  l  sz tu  
k L

10 tys. książek
spłonęło na szosie
T O R U Ń  P A P . W szys tko  w ska zu ­

je  na to . że w  L o d z i co n a jm n ie j 
o 10 tys . egze m p la rzy  uboższa w  
b r .  będzie  g w ia zd ko w a  o fe r ta  ks ląż  
k o w a . T y le  b o w ie m  ks ią że k  — do­
k ła d n ie  »838 — p rze w o żo n ych  sa­
m ochodem  do  s k ła d n ic y  ks ię g a r­
s k ie j w  Ł o d z i, sp łonę ło  na szosie 
w  T o ru ń s k le m .

W yp a d e k  w y d a rz y ł się w  Z e ga r- 
to w ic a c h . O d in s ta la c ji e le k try c z n e j 
w p ie rw  za p a liła  się k a b in a  „S ta ­
ra ” . a na s tę p n ie  » p ło n ą ł ła d u n e k , 
w a rto ś c i — baga te la  — 3,9 m in  z ł. 
P ra w ie  c a łk o w ic ie  s p a li ł s ię  ró w ­
n ie ż  sam ochód.

Epilog w  s p ra w ie  
„czerwonej Skoty Lux”

O T E J  S P R A W IE  b y ło  k i lk a  m ie ­
s ięcy  te m u  g łośno  w  S zczec in ie  w  
z w ią z k u  z a r ty k u łe m  J. Iw a n ic k ie j 
w  ty g o d n ik u  ..O d rodzen ie ” . SUcero 
w a ła  ona, że w  szczec ińsk im  P o ł- 
m o zb yc ie  doko n a n o  k ra d z ie ż y  sa­
m o ch o d ó w , s p e k u la c ji a ta kże  fa ł­
szow an ia  d o k u m e n tó w . W y ja ś n ie n ie  
t e j  s p ra w y  z a ję ło  masę czasu, do ­
chodzen ie  p ro w a d z iła  p ro k u ra tu ra ,  
w y ro k o w a ł sąd do na jw yższego  
w i r  cz nie.

C v ta tm o  w  ..O d ro d ze n iu ”  ukaza ­
ło  sie sp ro s to w a n ie , k tó re  ze w zp lę  
d u  r a  za in te re so w a n ie  w o k ó ł 
„c z e rw o n e j S kody  L u x ”  p u b lik t i-
je r r  V •

„ In fo rm u je m y ,  te  R edakc ja  n a ­
sza p u b lik u ją c  w  n r .  41 z 13.10.1985 
ro k u  m a te r ia ł red . J o a n n y  Iw a n i­
c k ie j p t. „C z e rw o n a  S koda L u x ”  
n i ’  m ia ła  m o ż liw o ś c i sp raw dzen ia  
ze b ra n ych  przez red. Iw a n ic k ą  m a ­
te r ia łó w  i e p a rła  się w y łą c z n ie  na 
z a p e w n ie n ia ch  a u to rk i co da p ra w ­
d z iw o śc i w y s u w a n y c h  z a rz u tó w  
p rz e c iw k o  PP „P o tm o z b y t"  w  
S zczecin ie  i jego  d y re k to ro w i J a ­
n o w i U la so w i.

P u b lik u ją c  w  n r  50 z 15.12.1985 r . 
g ło sv  w  d y s k u s ji n ad  w y ż e j w y ­
m ie n io n ą  p u b lik a c ją  z w in y  Re­
d a k c j i  opuszczone z o s ta ły  d w a  na - 
s tep  -jące zdan ia  w  s p ro s to w a n iu  PP 
„P o im ó z b y tu ”  w  Szczec in ie : „O  n ie  
p o tw ie rd z a n iu  się po m ó w ie ń  k a żd y  
z w w . o rg a n ó w  in fo rm o w a ł za in ­
te resow anego  p isem n ie . F a k ty  te , 
ja k  i w ie le  in n y c h  red . J. Iw a n i­
cka  p o m ija . D o m im o  p o znan ia  w y ­
n ik ó w  dochodzeń i  k o n t r o l i ,  z k tó ­
r y m i zapoznano Ja w e w rze śn iu  
b r .  w  M H iP M  — co w  zasadniczy 
sn^sób z m ie n iło  tre ść  i  w ym o w ę  
sp ro s to w a n ia .

'V  zw ią zku  z pow yższym  R e d a k ­
c ja  p rzeprasza PP  „P o lm o z b y t”  w

S zczec in ie  i  Jego d y re k to ra  Jana 
Utasa za w yrzą d zo n e  p rz y k ro ś c i w y 
s u n ię ty m i w  p u b lik a c ja c h  pom ó­
w ie n ia m i, k tó re  n ie  zn a la z ły  po­
tw ie rd z e n ia  w  p ra w o m o cn ych  w y ­
ro k a c h  Sądu W o je w ó d zk ie g o  w 
S zczecin ie  i  Sądu N a jw yższego , o d ­
d a la ją c y c h  roszczenia Janusza M y - 
roszą w  p rze d m io c ie  w y d a n ia  czer 
w o n e j S k o d y  L u x  i  p ra w o m o cn ych  
p o s ta n o w ie n ia ch  P ro k u ra tu ry  R e jo ­
n o w e j w P o lica ch  zs. w  Szczecinie, 
u m a rz a ją c y c h  pos tępow an ie  o k ra  
dz ież i  sp e ku la c ję  sam ochodam i * 
ra z  fa łszo w a n ie  d okum en tów ’” .

„Mały podarek -  dużo radości“
(Dokończenie ze s ir. i )

_zuk iw an iu  upom inków  dla n a j­
bliższych. Jak  co roku , w 
„Posejdon”  i  Domu Odzieżo­
w ym  w idać skarbony PKPS 
ustaw ione tam  z m yślą o tych. 
d la  k tó rych  n ik t  n ie wyb iera 
n.a prezent żadnej zabawki, n ie 
kupu je  słodyczy. P am ięta jm y o 
n ich  — m ałych podopiecznych 
PKPS. Też chc ie liby  dost-ać 
choinkow ą paczkę. Każdy w rzu ­
cony do skarbonk i pieniądz, to 
część prezentu bezinteresownie 
ofia row anego im  prszez niezna­
nego dawcę.

Podajemy ko le jne nazwiska 
ossób, k tó re  odpow iedzia ły na 
nasz apel: S tan is ław  K e rne r, 
k  Ket lińska, Z ygm un t Radzików 
sk i, Iren a  Kucharska, Barbara 
Paw łow ska, M on ika  K linow ska , 
Joanna Stefanow icz. A nna Żur, 
M a ria  Son gin, B ogum iła  Kacz­
m arek. Jo lanta  Czarnomysa, 
W ładysław  Sachs, A nna G ajew ­

ska, Radek i  Sebastian Rost~ 
kow.sey, Ireneusz T w ard ow sk i, 
S tefania M ędrak, A nna Herba, 
K rys tyn a  Rustnak, p. p. K łodz iń  
scy, M ariusz Tom czyk, Ew a 
Czaplicka, Ju liann a  M arc in iak , 
M icha ł i  A leksander Cyw ińscy, 
Adaś P iechnik, Tom ek B o ry - 
siak, W ojciech K rsys tcs ik , M o ­
n ika  Tuliszew ska, Sebastian 
O rłow sk i, M ałgorzata  O lszew­
ska, M ałgorzata  Biesak, Bogu­
m iła  Cichocka. Bogum iła  Nycz. 
Na lis tę  o fia rodaw ców  wpisa­
l i  się także: k l. Y c  SP-43, LO-6, 
S tud ium  W ojskowe U n iw e rsy ­
tetu Szczecińskiego, personel 
k a w ia rn i „U śm iech” , koło PC K 
i samorząd uczn iow ski SP-5, 
k l. IV d  SP-69, SP-18, % w ycho­
w aw czyn iam i pp. Ju rczyk i 
Cieszkowską, koło ZSM P Sa- 
m ochodowni PKP, k l. V I SP-18.

D z ięku jem y w szystk im  za 
odzież, zabaw ki i  pieniądze 
zwiększające pódarkow y fu n ­
dusz.

(eb)

Jeszcie o nocnych wó
(Dokończenie ze s ir. 1)

la ne j przez C zyte ln ika  ustawy, 
k tó ra  m ów i o w yraźnym  zaka­
zie sprzedaży i podawania a l­
koho lu  w  godzinach od 6 ra ­
no do 13. N atom iast po godzi­
nie 24, gdy zaczyna się nowa 
doba, a lkoho l jest dostępny w 
nocnych loka lach gastronom icz­
nych i w  nocynych sklepach. 
Regu lu ją  to  szczegółowo prze­
p isy w ykonaw cze do ustawy. 
Jeden z C zy te ln ikó w  pisze do 
nas. i i  ta k  zorganizow any ja k  
obecnie handel a lkoho lem  w

sklepach nocnych jest sprzecz­
ny z duchem ustaw y o wycho­
w a n iu  w  trzeźwości. A  na m ar­
ginesie dodajm y, że ow e „prze­
pisy w ykonaw cze”  w  w ie lu  
przypadkach z libe ra lizow a ły  po 
s tanow ien ia  praw a.

Na pewno nocne sk lepy  ode­
b ra ły  dochody meliniarzo-m, 
ale...

Pozostaje także o tw a rta  spra­
w a  lo k a liz a c ji sklepów noc­
nych, ja k  rów n ież  ustalenia 
godziny, do k tó re j może być 
tam  sprzedawany a lkoho l. Czy 
nie należałoby ograniczyć czasu

sprzedaży? —  Takie  py tan ia  
rów n ież o trzym a liśm y od Czy­
te ln ików .

R O Z M A W IA L IŚ M Y  z Prze­
w odniczącym  W ojewódzkiego 
K o m ite tu  Przeciwalkoholowego 
w  Szczecinie, wiceprezesem 
Sądu W ojewódzkiego, p. F ran ­
c iszkiem  Szczepańskim. W  n a j­
bliższych dniach K o m ite t za­
bierze głos w  spraw ie a lkoho­
lu  w  nocnych sklepach. W śród 
działaczy SK P fa k ty  przedsta­
w ione przez „K u r ie r ”  w zbudzi­
ły  w ie le  re fle ks ji (W iJ)

S P O R T O W Y
4» W  P O W T Ó R Z O N Y M  re - ( 

w a n ż o w y m  s p o tk a n iu  1/8 f in a -  l 
łu  p iłk a rs k ie g o  P u c h a ru  U E F A  i 
In te r  M e d io la n  z re m is o w a ł z  , 
D u k lą  P raga  8:0 i  zd o b y ł ■- 
w ans  do  ć w ie rć f in a łu .

+  W  S Z C Z Y R K U , na p rze-1 
b u d o w a n e j sko czn i „S k a li te ”  , 
(o trz y m a ła  ona  a te s t F IS ) o- 
ra z  na sko czn i w  B ite j t re ­
n u ją  skoczkowde.

Na z g ru p o w a n iu  z n a jd u je  , 
s łę  k a d ra  30 sko czkó w  B e sk i­
d z k ie g o  O Z N . S zko len ie  p ro -  1 
w adzą: Jó ze f P rz y b y ła , Ta-1 
deusz Paw lusJak i  M a re k  S i­
cie re k .

17 b m . na  sko c z n i „ S k a li­
te ”  n a j le p ie j p re z e n to w a li s ię : 
Ja n  L o n ie w s k ł, Tadeusz F t- 
jas o ra z  Ja ro s ła w  l  D a re k  
W ę rz y n k ie w ic z o w ie . skacząc w  
g ra n ic a c h  75 m e tró w .

+  W  M E C Z U  d e c y d u ją c y m  
o  k o ń c o w e j k o le jn o ś c i d ru ż jr-  
n o w y c h  m is trz o s tw  P o ls k i w  
zapasach w  s ty lu  k la syczn ym  
G K S  K a to w ic e  — S ita  M ys ło ­
w ic e  w y g ra n y m  przez zapaś­
n ik ó w  G K S  m ia ło  m ie jsce  
sp o rto w e  oszustw o. O tóż na 
w adze w  k a te g o r ii 48 kg  sta­
n ą ł M a re k  B u la n d a  (S iła ) a 
na m e tę  w yszed ł... jego  b ra t 
E ugen iusz  cięższy od n iego  o  
sześć k ilo g ra m ó w . O szustw o 
zosta ło  n a ty c h m ia s t w y k ry te  1 
d ru ż y n a  G K S  K a to w ic e  o trz y  
m a ła  w  t e j  w adze p u n k ty  
w a lk o w e re m .

17 bm . sp ra w a  zna laz ła  e p i­
lo g  na fo ru m  k o m is j i  d yscy­
p l in y  P o lsk ie g o  Z w ią z k u  Za­
paśniczego. O b a j zapaśn icy  zo 
s ta li z d y s k w a lif ik o w a n i na 
d w a  la ta . T a ką  samą k a rę  o- 
trz y m a ł t re n e r  S iły  Jan  S ta- 
w o w s k l. U k a ra n y m  p rz y s łu g u ­
je  p ra w o  o d w o ła n ia  s łę  od 
d e c y z ji k o m is j i  do  Z a rza d u  
P o lsk ie g o  Z w ią z k u  Zapaski? 
czego.

Wyjaśnienie
W  A R T Y K U L E  £ , 12. b m , na te ­

m a t 30-lecia SzczeHńskfćgtf- T o w a ­
rz y s tw a  N a u ko w e g o , in fo rm u ją c  o 
m e d a la ch  p rz y z n a n y e h  ¡z .¿ej o k a z ji 
przez S T N  5 m ło d y m  n a u k o w c o m  
p o d a liś m y  — za In fo rm a to ra m i Z 
Ś T N  n ie w ła ś c iw ie  n a zw isko  jedne ­
go z la u re a tó w . Za p ra ce  z za­
k re s u  ic h t io lo g i i  o trz y m a ł m eda l d r  
Tom asz Heese z A k a d e m ii R o ln i­
cze j. P rzep raszam y.
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Kopalnia Węgla Kamiennego 
„ B O B R E K "

41-905 Bytom, ul. Konstytucji 76 

przyjmie do pracy pod ziemią

pracowników wszystkich specjalności i niewykwalifikowanych 
w wieku od 18 do 40 lat

Pracownicy podejmujący pracą w kopalni otrzymują:
— wynagrodzenie wg uk ładu  zbiorowego pracy d la PW  w  zależności od k w a lif ik a ­

c j i  i  stażu pracy;
— wynagrodzenie z K a rty  G órn ika ;
— prem ie regulam inow e i  uznaniowe;
— dodatek s tab ilizacy jny  w wysokości 1000 z ł m iesiącznic przez okres 2 la t oraz 

500 z ł m iesięcznie przez następne 3 la ta ;
— deputa t w ęg low y w  wysokości 8 ton rocznie — pracow nicy żonaci i 3 tony po­

zostali;
— po przepracow aniu  6 m iesięcy dodatkow ą prem ię w  wysokości 400 zł i  800 zl po 

ro ku  pracy;
— z o ka z ji D n ia  G ó rn ika  p rzys ługu je  nagroda w  wysokości miesięcznego w ynagro­

dzenia;
— 13 i  14 pensja w g regu lam inu  zakładowego;
— nagrody jub ileuszow e za 15, 20, 25, 30, 35, 40. 45, 50 la t pracy.

Ponadto kopalnia zapewnia:
— pracow n ikom  zam iejscowym  zakw aterow anie w Domu G órn ika ;
— pracow nikom  now o zw erbow anym  w  p ierw szym  miesiącu codziennie w yżyw ien ie

kredytow e; „
— jednorazow ą pożyczkę na zagospodarowanie w  wysokości 100 000 z ł d la pracow ­

n ikó w  zatrudn ionych pod ziemią, k tó rzy  zaw arli zw iązek m ałżeński po 1.02.1982 r s
— m ożliwość podniesienia k w a lif ik a c ji ;
— w ypoczynek we własnych ośrodkach wczasowych nad morzem  i  w  górach oraz 

korzystanie z ośrodka sanatoryjno-leczniczego w Czechosłowacji i  na Węgrzech;
— up raw ian ie  sportu.

U W A G A ! Is tn ie je  m ożliwość uzyskan ia m ieszkania zastępczego po ro ku  nienagannej 
pracy.

P « y  zgłoszeniu się do pracy należy przedłożyć!
— dowód osobisty z pieczątką zw o ln ien ia  z poprzedniego zakładu pracy (nie do ty ­

czy osób. k tó re  dotychczas n ie  pracow ały);
— książeczkę w o jskow ą lu b  zaświadczenie o re je s tra c ji;
—  książeczkę ubezpieczeniową z ak tua lną  adnotacją o zw o ln ien iu  z pracy;
— świadectwo ukończenia szkoły podstaw owej:
— świadectwo pracy z ostatn iego m iejsca pracy;
— zaświadczenie stw ierdza jące stan m a ją tko w y  (dotyczy osób zatrudn ionych uprze­

dnio na ro li);
— zaświadczenie o posiadanych kw a lif ika c ja ch .

B ,lis z y<* In fo rm a c ji udziela i  przy jęć dokonuje D zia ł Z a trudn ien ia  kopa ln i 
„B o b re k ’ B y tom  5, ul. K o n s ty tu c ji 76, pok. n r  220, te l. 837-653. Dojazd od dworca 

P K P  autobusam i l in i i  n r  14, 20, 50, 623, 132, 169, 289.
3886-K

I
 ZARZĄD PORTU

SZCZECIN-SWINOUJSCIE

z a t r u d n i

© inżyniera elektryka do pracy w nadzorze eksplo­
atacyjnym nad urządzeniami elektroenergetycz­
nymi w Oddziale Energetycznym w Zaniaazie 

- Przeładunkowym w Świnoujściu.
Wymagane jest:

— wykszta łcenie wyższe o specjalności e lektroenergetycz- 
1 nej.

— 5 la t  stażu pracy przy eksp loa tac ji rozdzie lczych urzą­
dzeń elektroenergetycznych wysokiego napięcia,

— uregu low any stosunek do służby w o jskow ej,
— posiadanie aktualnego zaświadczenia kw a lifika cy jn e g o  

se rii „D "  w  zakresie dozoru nad eksploatacją rozdzie l­
czych urządzeń e lektroenergetycznych bez ograniczeń 
napięcia.

Z akład zapewnia m ieszkanie fu n kcy jn e  typ u  M -4A  w  Ś w i­
nou jściu .

© mistrza eksploatacji cieplnych urządzeń energe­
tycznych w Oddziale Energetycznym w Zakła­
dzie Przeładunkowym w Świnoujściu.

W ymagane jest:

— wykszta łcenie średnie techniczne o specjalności energe­
tycznej lu b  m echanicznej,

— 3 la ta  stażu pracy p rzy eksp loa tac ji c iep lnych urządzeń 
energetycznych

— uregulow any stosunek do służby w o jskow ej.

Zakład  zapewnia m ożliwość zakwa tero wdania w  Ś w inoujściu.

© elektromonterów z uprawnieniami do 1 kV i bez 
ograniczeń napięcia.

Z akład zapewnia m ożliwość zakw ate row ania  w  Św inou jściu .

O fe rty  należy składać w  ZPS-S — Z akład P rzeładunkow y 
w  Św inoujściu, u l. B u nkro w a 1 łu b  w  Dziale O sobowym  

ZPS-S w  Szczecinie, u l. B ytom ska 7.

W szelkich in fo rm a c ji udziela G łów ny Energetyk ZPS-S, te­
le fon  308-230 w  Szczecinie.

P rzedsiębiorstwo zastrzega sobie p raw o w yboru  kandyda­
tów .

6524-K

Najlepsze Życzenia
w

Świąteczne 
i Noworoczne

PT K lientom  
s k ł a d a

Dom Towarowy
j „ C E N T R U M "

Oddział w Szczecinie
6525-K

PRZEDSIĘBIORSTWO TURYSTYCZNE 
„POMERANIA”

informuje PT Klientów,
że dnia 3.XI. 1986 r. w hotelu „Jachtowy” w Szcze­
cinie, ul. Lipowa 5 uruchomiona została sprzedaż 

towarów za waluty wymienialne Pewex.

Placów ka czynna w  d n i robocze w  godz. od 11 do 18.

O fe ru je  duży w ybór a r t  spożywczych, kosm etyków, art. 
upom inkow ych , zabawek oraz odzieży.

6272-K

D Y R E K C JA
W O JE W Ó D ZKIEG O  S Z P IT A L A  

ZESPOLONEGO 
w  Szczecinie 

ul. A rkońska  4

zotrudrsi:
▲ k ie ro w n ika  in w en ta ryzac ji 
A  2 re fe ren tów  służby pracow niczej 
A re fe ren ta  zaopatrzenia 
A  technika chem ika 
A p ie lęgn ia rk i 
A san ita riuszk i 
A praczki
A pomoce kuchenne 
A p o rtie rów
A konserw ato rów  apa ra tu ry  medycznej 
A szklarza
A konserw ato rów  urządzeń tlenow ych 
A pracow n ików  terenowych
B liższych in fo rm a c ji udziela D z ia ł Służby 
P racow niczej W ojewódzkiego Szp ita la Ze­
spolonego w  Szczecinie, u l. A rkońska 4, 
te l. 712-51. wewn. 9, 14. 15, 45 oraz p ie­

lę gn ia rka  naczelna, te l. 758-08.
6427-K

Z A K Ł A D Y
S T O L A R K I B U D O W LAN EJ 

„S T O LB U D ”  
w  Sępólnie K ra jeńsk im  

u l T. Kościuszki 15

z a t r u d n i ą :
w  Zakładzie M ontażowym  

w  Stargardzie Szczecińskim 
ul. Podleśna 5

A zastępcę k ie ro w n ika  zakładu 
A k ie ro w n ika  budowy.
W a ru n k i: w ykszta łcenie wyższe lu b  
średnie budow lane oraz up raw n ie ­

n ia  budowlane
O fe rty  składać pod adresem zakładu 
w  S targardzie Szcz. te l. 77-34-06 lu b  

77-66-29.
6529-K

ZESPÓ L E LE K T R O W N I 
„D O L N A  O DRA”  - E L E K T R O W N IA  

„P O M O R Z A N Y ”  
w  Szczecinie 

ul. Szczawiowa 25

zatrudni natychmiast
w  systemie czterobrygadowym  

na stanow isku:

Aobchodow y b loku w  zakresie ko­
tła . tu rb in  

A ustaw iacz pociągu 
Aobchodow y urządzeń nawęglania 

— w y ładun kow y 
k m aszynista odpopie lania 
/  dźw igow y
Amaszynista urządzeń ciepłowni­

czych.

Zakład pracy zapewnia dowóz p ra ­
cow n ików  do pracy z różnych pun k­
tów  m iasta w łasnym  autobusem na 

wszystkie zm iany.
Na terenie zakładu is tn ie je  s to łów ka. 
W a ru n k i pracy i  p łacy do uzgodnię 
n ia  na m ie jscu w  kom órce ka d r i 
szkolenia lu b  te lefonicznie 82-00-61, 

we w. 130, 250.
____________________  6527-K

O KRĘG O W A
S P Ó Ł D Z IE L N IA  M LE C ZA R S K A  

w  G olen iow ie

pi tn ie  z a t r u d n i
L A B O R A N T K Ę

—- wym agane wykszta łcenie : średnie 
m leczarskie lu b  średnie chemicz­
ne.

Zgłoszenia p rzy jm u je  i  in fo rm a c ji 
udziela D z ia ł K a d r — G oleniów , ul. 
Przem ysłowa 1, te l. 44-11. wew. 29.

6528-K
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Nasz zawód — sercem pisany
TEGO ranka  aula Pom or­

sk ie j A ka dem ii M edycznej peł­
na była m łodzieży i rodziców. 
Na pod ium  — grono nauczy­
c ie lsk ie  Medycznego S tud ium  
Zawodowego n r  2 ;m. Bohate­
rów  Powstania Warszawsk-ego 
i zaproszeni goście. Hym nem  
p ie lęg n ia rsk im  rozpoczyna się 
uroczystość czepkowania...

..Nasz zawód — sercem p i­
sany”  — to m otto spotkania 
na k tó rym  słuchacze p ie rw - 
ezych la t nauczania w  s tud ium  
pasowani oędą na pracow n ików  
służby zdrow ia Na sa li panu­
je  podniosły nastró j, podbudo­
w any słowam i m yś lic ie li i 
poetów wygłoszonym i przez 
młodzież.

U R O C ZY S TE  ś lu b o w a n ie  p r z y j­
m u je  d y re k to r  L u c y n a  W n u csyn - 
ska. O p ie k u n k i k la s  p ie rw szych  
W anda K o rp ysa . D a n u ta  P oczobu t-

O d la n ic k a , B o g u m iła  R usin , M a ria  
F il ip o w ic z  Teresa K lin o w s k a  oraz  
Raisa K rz y n o w c k  w re cza ja  m ło ­
d z ie ży  b ia łe  czepk i i  e m b le m a ty  — 
sym bo le  w szys tk ie g o  co d ob re , 
lu d z k ie  sz lachetne , łączące w szys t­
k ie  p ie lę g n ia rk i i  po łożne na ca-

— W e jd z ie c ie  do ze sp o łó w , k tó re  
m im o  t ru d n y c h  w a ru n k ó w  p ra c u ją  
ciobrze i  są docen iane  w  k r a ju  — 
p o w ie d z ia ł do  m ło d z ie ży  le k a rz  w o­
je w ó d z k i B e rn a rd  G ó rz n y . — M y 
ślę , że i  w y  będz iec ie  p o d trz y m y  
w ać te  tra d y c je . Proszę was ba r 
dzo. byśc ie  b ra l i  p rz y k ła d  z do 
b ry c h  p ra c o w n ik ó w  s łu ż b y  zd ro  
w ia . a  je s t ic b  o g ro m n a  w iększość 

Jeszcze p a m ią tk o w e  zd ję c ia , a 
p ó ź n ie j — g w a r na k o ry ta rz u  i 
p ra w ie  re w ia  m o d y  ła d n y c h , p e ł-

CZEPKOWANIE
ły m  św ięc ie  w  d z ia ła n iu  d la  dob ra  
cz ło w ie ka . O trz y m a ło  Je 183 s łu ch a ­
czy s tu d iu m , z d o b y w a ją c y c h  zaw ód 
p ie lę g n ia rk i i  p ie lę g n ia rz a , po łoż­
n e j ;  po łożonego, o p ie k u n k i dz iec ię ­
ce j. p ra c o w n ik a  soc ja lnego . W g ru  
p ie  d z ie w czą t w  o ia ły c h  czepkach 
zn a le ź li * ię  ró w n ie ż  c h ło p c y : 
d w ó c h  z W y d z ia łu  iP e lę g n ia rs tw a . 
je d e n a s tu  z W y d z ia łu  P ra c o w n i­
k ó w  S o c ja ln y c h  i  — po raz p ie rw ­
szy w h is to r i i  s tu d iu m  — 1eden z 
W y d z ia łu  P o łożnych .

T v m  a k te m  g ru p a  m ło d y c h  d o łą ­
czy ła  do g ro n a  14 800 p ra c o w n ik ó w  
s łu ż b y  z d ro w ia  w  w o je w ó d z tw ie  
szczec ińsk im

n y c h  m ło d z ie ń cze j w e rw y  d z ie w ­
czą t, ro z m o w y  z ro d z .c a m i k w ia ­
ty  od ch ło p có w , k tó rz y  to w a rz y ­
szą s w o im  s y m p a tio m  w  te j u ro ­
czys tośc i. B ia łe  cz e p k i i  e m b le m a ­
ty  z n ik a ją  w  to rb a ch . N a u lic e  w y ­
s y p u je  s ie  t łu m  m ło d z ie ży  n ic z y m  
n ie  ró ż n ią c e j s ie  od  ró w ie ś n ik ó w , 
a je d n a k ...

— W *  B R A Ł A M  ten » w ó d  
zgodnie ze sw o im i zaintereso­
w an iam i — pow ie Dorota Bełz 
i  W y d iia łu  Położnych, k tó ra  
iest abso lw entką I I  L iceum  
Ogólnokształcącego. — Chcia ła­
bym  w  przyszłości nieść po­
moc potrzebu jącym  je j kob ie­
tom. a że jestem  na W ydzia­
le Położnych, chcia łabym  im  
pomóc psychicznie i  fizycznie, 
bv rodz iły  bez k o m p lika c ji i 
stresów (tu r)

Uroczyste czepkomanie.„  Fot.: Zb. Jodko w sk i

„Długo będziemy was pamiętać...”

Korzystny eksport 
ozdób cEicinkowycń
PR ZE S ZŁO  33 m il io n y  szk la n ych  

ozdób c h o in k o w y c h  w y k o n a ło  na 
nadchodzące św ię ta  21 w y tw ó rn i 
zrzeszonych  w  K ra jo w y m  Z w ią z k u  
S z k la rs k o -M in e ra ln y c h  S p ó łd z ie ln i 
P ra cy . W iększość ty c h  a tra k c y j­
n y c h  w y ro b ó w  pozostan ie  w  P o l­
sce. a le  na e k s p o rt u d a ło  sie sk ie ­
ro w a ć  w y ro b y  za 1.5 m in  d o la ró w , 
a w ię c  za sum ę znaczn ie  wyższą 
n iż  w  p o p rze d n ich  ła ta c h . P o lsk ie  
b o m b k i i in n e  św ie c id e łk a  ch o in ­
k o w e  m a ją  ju ż  u s ta lo n ą  dob rą  
m a rk ę  w  w ie lu  k ra ja c h  św ia ta .

Harcerze -  dzieciom
M IN IO N A  sobota d la  d z ie c i 

D o m u  D z iecka  w  Z d ro ja c h  b y ła  
d n ie m  zu p e łn ie  In n y m  od pozosta­
ły c h . N ie c ie rp liw e  o c z e k iw a n ie  za­
u w a ża ło  się w śród  n a jm ło d szych  
od  sam ego rana . I  n ag le  in fo rm a ­
c ja  — idą. Z  p ro m ie n n y m i uśm ie ­
ch a m i co b a rd z ie j o d w a żn i w ita l i  
w  p ro g u  h a rc e rz y  i  in s tru k to ró w  
z K rę g u  H a rc e rs tw a  A k a d e m ic k ie ­
go dz ia ła ją ce g o  p rzy  U n iw e rs y te ­
c ie  S zczec ińsk im .

P u n k tu a ln ie  o g o dz in ie  szesnastej 
w  ta k t  p iosenek h a rc e rs k ic h , na 
salę o d ś w ię tn ie  u d e ko ro w a n a  k o ­
lo ro w y m i s e rp e n ty n a m i i p la k a ta m i 
w e sz li m a li m ie szka ń cy  w raz  ze 
s w o im i o a n ia m : w y c h o w a w c z y n ia ­
m i. W szyscy z a u w a ży li w ie lk i n a ­
p is „B a jd o c ja  — k ra in a  b a jk i"  Po 
p ie rw s z y c h  p ląsach i  zabaw ach na ­
w e t n a jb a rd z ie ; n ie ś m ia li postano­
w i l i  w y b ra ć  się ze w s z y s tk im i na 
p o szu k iw a n ia  pana K le ksa . W esoła 
po d ró ż  o b f ito w a ła  w  n iesp o d z ia n ­
k i  i lic z n e  p rz y g o d y . Z nane w szy­
s tk im  b a jk o w e  pos tac i. Jaś i  M a ł­
gosia. K o t  w  b u ta c h  o ra z  u lu b ie ń ­
cy  — B o le k  i  L o le k  p rz y g o to w a li 
p rze różne  k o n k u rs y , g ry  i  ćw icze ­
n ia . w  k tó ry c h  p ró cz  s ło d yczy  
m ożna b y ło  w y g ra ć  c ie ka w e  u p o ­
m in k i.  W tem  n iespodz iew an ie , k u  
zaskoczen iu  s a li zgasło ś w ia tło , m u  
zyka  p rz y c ic h ła  i  z ja w ił  s ie  poszu­
k iw a n y  p ro fe s o r K le k s  o g ro m n ą  
a tra k c ja  d la  w s z y s tk ic h  zeb ra n ych  
b y ł  k o n k u rs  d la  pań  w y c h o w a ­
w czyń . k tó re  u le g a ją c  o g ó ln e j a t­
m osfe rze  i  e m o c jo m  p rz y ję ły  w y ­
zw an ie . Na zw yc ię żczyn ię  o c z e k i­
w a ły  zdob iące  tw a rz  m ag iczne  p ie - 
g‘ w łasn o rę czn ie  p rz y le p ia n e  przez 
z a ło życ ie la  A k a d e m ii. Pan K le k s  
p a m ię ta ją c  o  w s z y s tk ic h  p rz y w ió z ł 
ze sobą w p ro s t od  sam ego św . M i­

k o ła ja  w o rk i pe łne  u p o m in k ó w . 
Całą im p re zę  za ko ń czy ła  w spó lna  
b ies iada  p rz y  s to le , p rz y  k tó ry m  
k o la c ja  sm a ko w a ła  w s z y s tk im  Jak­
b y  tro c h ę  inacze j.

D z ie c i ś c iska ją c  p re z e n ty  z t r u ­
dem  żegna ły  się z h a rce rza m i, k tó ­
rz y  o b ie c a li o n ic h  n ie  zapom inać. 
M a łe j 4 - ie tn ie j Sabinpe n a jb a rd z ie j 
podoba ła  s ię  M a łgosia , gdyż  w  
przez m ą  za p ro p o n o w a n ym  k o n k u r ­
s ie  m og ła  w y g ra ć  w sp an ia łego  m i­
s ia . E la  m a ja ca  10 la t  p rz y  po­
że g nan iu  s tw ie rd z iła - „...B a rd z o  m i 
się ta  zabaw a podoba ła . D łu g o  bę­
d z ie m y  was p a m ię ta ć ...”

W  o p in ii w y c h o w a w c ó w  i  d y re k ­
c j i  b y ła  to  jedna  z b a rd z ie j u da ­
n y c h  im p re z  z o rg a n izo w a n ych  na 
te re n ie  D om u D ziecka  w  Z d ro ja c h  
w  o s ta tn im  o k res ie . D z ię k i h a rc e r­
s k im  fo rm o m  n ie  b y ło  na sa li. n i ­
kogo. k to  m ó g łb y  sie n udz ić .

K o m e n d a n t K re c u  p h m  Ja n  Cza 
ban p o d o b n ie  ja k  lego  k o le ż a n k i i 
k o le d z y  b v ł zm ęczony.

— Jes teśm y ró w n ie ż  ba rdzo  zado­
w o le n i, że m o g liś m y  dz iec iom  
u m ilić  p o p o łu d n ie . D !a nas sa­
m y c h  b y ła  to  k o le jn a  p ró b a  s il i 
p ra k ty c z n y  egzam in  z p ra c y  z ze­
społem  d z ie c ię cym . U w ażam , te  d o ­
św iadczen ia  zgrom adzone przez nas 
na po d o b n ych  za jęc iach  p rzydadzą 
s ie  n a m  w  p rz y s z łe j p ra c y  z a w o ­
d o w e j.

W a rto  dodać, że s tu d e n c i zd a li 
te n  egzam in  ce lu ją co . S am i w  swe 
im  ś ro d o w is k u  z b ie ra li różn o ro d n e  
u p o m in k i a za w ła sn e  za ro b io n e  
w sp ó ln ie  p ien iądze  z a k u p ili s ło d y ­
cze. P rz y k ła d  k tó r y  d a li harce rze  i 
in s tru k to rz y  z U n iw e rs y te tu  Szcze­
c iń s k ie g o  g o d n y  Jest naś ladow an ia  
p rzez in n e  ś ro d o w iska .

<BS>

Znikoma poprawa 
w ciepłownictwie

L IC Z N E  a w a rie  s le d  c ie p ln e j w  
o s ta tn ic h  tyg o d n ia c h  w y n ik a ją  
g łó w n ie  ze z łego s tanu  k o t łó w  ' 
ru r .  C hoć p rzed  te g o ro czn ym  se­
zonem  Je s ie n n o -z im o w ym  w y re ­
m o n to w a n o  znaczn ie  w ię c e j n iż  w  
ub. r „  k o t ło w n i i  poszczegó lnych  od 
c in k ó w  s iec i, to  je d n a k  pop raw a  
Jest zn ik o m a . D la  p rz y k ła d u : w  
c a ły m  k r a ju  w y m ie n io n o  150 k m  
ru r .  c z y li o je d n a  trz e c ią  w ię c e j 
n iż  przed  ro k ie m , a le  na corocz­
ne w y m ia n y  r u r  c ie p ło w n ic z y c h  w 
ta k ie j w ła ś n ie  s k a li czeka sama 
W arszaw a.

Trojaczki w Toruniu
W  W O J E W Ó D Z K IM  S zp ita lu  

Z e sp o lo n ym  w  T o ru n iu  p rzysz ły  
na ś w ia t t ro ja c z k i:  d z ie w czyn ka  i 
d w a j c h ło p c y  W  c h w i l i  porodu  
n ie m o w lę ta  w a ż y ły : d z ie w czyn ka  — 
2500. a c h ło p c y  — 2200 i  2700 g ra ­
m ó w . D z ie c i z n a jd u ją  się pod 
tro s k liw ą  o p ie ką  pe rso n e lu  o d d z ia ­
łu  n o w o ro d k ó w .

Okoń-rekordzista
K O S Z A L IN . C hoc iaż  ta k  w ie ­

le  m ó w i s ię . iż  w  n a d m o rs k ic h  
Jez iorach 1 rze ka ch  Jest coraz 
m n ie j d u ż y c h  ry b .  to  Jednak zd a ­
rza się. że w ę d k a -z e  ła o la  ..ta k ie ”  
ry b y .  D użego o k o n ia  z ło w ił o s ta t­
n io  w ę d k a rz  z K o s za lin a  Jan G ła d - 
c zyń sk i. Z ło w io n a  p rzez  n iego  r y ­
ba w  je z io rz e  D e b ro  k o ło  Kosza­
lin a  m ia ła  p ra w ie  50 cm  d ługośc i 
i  w a ży ła  b lis k o  1.90 kg .

Książki „Globu“ poii choinkę
M a r ia n  P ie ch a l — „T e le fo n  bez 

d r u tu ” . P rzeznaczona d la  n a jm ło d ­
szych  p e łna  h u m o ru  i  w e rw y  opo­
w ie ść  o ty m  1ak Jedna szyszka 
zb u d z iła  c a ły  las

S ta n is ła w  Ś w ita ła  — „W ró b e l na 
t r o n ie ” . B e zp re te n s jo n a ln a  h is to r ia  
częstochow sk iego  ch ło p a ka , k tó re ­
go życ ie  u p ły n ę ło  w  c ie n iu  p o d - 
k la s z to rn y c h  s tra g a n ó w .

H anna  M u s z y ń s k a -H o ffm a n n o w a  
— „Z a m o rs k a  J a g ie llo n k a ” . Po­
w ieść  h is to ryczn a  o d s ła n ia ją ca  n ie  
t y lk o  k u l is y  h is to r i i  a le  p ró b u ją ­
ca d o trze ć  do  p ra w d y  o c z ło w ie k u .

Jacek  S aw aszk iew icz  — „W a h a ­
d ło ” . Z a b a w n a  opow ieść o ty m . 
co  p rz y d a rz y ło  sie p ew nem u za­
o p a trz e n io w c o w i w  c h w il i  p o w sta ­
n ia  ko s m ic z n e j d z iu ry  w  czasie, 
d o b ra  na z im o w e  p o p o łu d n ie .

W ie s ła w  A n d rz e je w s k i — „L o s y  
z m orza ” . Z b ió r  o p o w ie śc i o  m a­
ry n a rs k ic h  sz lakach , k tó re  n ie  zaw  
sze w io d ą  p ro s to  do p o r tu .  K s ią ż ­
k a  na każdą  o kaz ję .

M a ria n  K o w a ls k i — „D o m  na  k l i ­
f ie ” . Saga ro d z in y  o s ia d łe j po w o j 
n ie  na W yb rze żu . A u to r  a n a liz u je  
rozpad  tra d y c y jn y c h  w ię z i ro d z in ­
n y c h  w k o n te k ś c ie  s y tu a c ji k ra ju  
tu ż  po zn ie s ie n iu  s ta n u  w o jennego .

Z b ig n ie w  K o s io ro w s k i — „G n i-  
le c ” . P ow ieść w spółczesna osadzo­
na w  re a lia c h  p rz e ło m u  s ie rp n io ­
w ego. w  k tó r e j  o s tro  zaznaczone 
zo s ta ły  s y tu a c je  p o lity c z n y c h  l  
m o ra ln y c h  w y b o ró w .

A n d rz e j T a rc z y ń s k i — „Ś le p y  
p ta k  r u in ” . U tw ó r  t r a k tu ją c y  o  
s p ra w a c h  w  t y c iu  każdego czło­
w ie k a  n a jw a ż n ie js z y c h : zdradz ie , 
w in ie  I  m iło ś c i w  czasach t ru d n y c h  
1 zm usza jących  do  o o d e jm o w a n ia  
w y b o ró w

A n d rz e j T u rc z y ń s k I — „F ia s k o ” . 
G dz ie  sa g ra n ic e  sam opoznan ia?  
C zym  k o ń c z y  sie ic h  p rze k ro cze ­
n ie?  W  czym  p o szu k iw a ć  sensu 
lu d z k ie g o  is tn ie n ia ?  — o to  p y ta ­
n ia , k tó re  s ta w ia  a u to r  sob ie  1 
c z y te ln in k o w i w  t e j  n ie z w y k łe j,  p e ł

n e j d ra m a tyczn e g o  n a p ię c ia  p o w le - 
ś c i-w y z n a n iu ,

M a ria  P a w liko w ska -Ja sn o rze w ska  
— .S a la m a n d ra ”  W y b ó r e ro ty k ó w  
w y b itn e j p o ls k ie j p o e tk i w  u k ła ­
d z ie  c h ro n o lo g ic z n y m  z p ię k n y m i 
g r a f ik a m i P. K a le ń sk le g o .

Janusz 2 c r n ic k i  — „ N e u r y ty ” . To 
p o e ty c k i ra c h u n e k  s u m ie n ia , sw o­
is te g o  ro d z a ju  te s ta m e n t, w  k tó ­
ry m  poe ta  d o k o n u je  b ila n s u  w łas­
n e j tw ó rczo śc i. P asja , g łębokość 
s p o jrz e n ia , w ra ż liw o ś ć  — to  zew nę trz  
ne  cechy tego  n ie k o n w e n c jo n a ln e ­
go to m u  p o e tyck ie g o .

M a re k  S o łty s ik  — „W ie rs z e  w ie ­
czo rn e ” . P ię k n y  to m  p o e z ji u ho ­
n o ro w a n y  n a g ro d a  im . P ię ta ka .

A n d rz e j T u rc z y ń s k i — „ M a r tw y  
b u ń c z u k ”  N ie z w y k ły  w  sw ym  bo ­
g a c tw ie  m y ś lo w y m  to m  p o e tyck i. 
H a rm o n ia  ję z y k a  t f ilo z o fic z n y c h  
p rze m yś le ń  sk ła d a ją  się na p o e ty ­
c k i r y tm  te j w a ż n e j d la  współczes­
n e j p o e z ji k s ią ż k i w zbogacone j 
d o jrz a łą  g ra f ik a  W . D yb o w sk ie g o .
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— W iem y n iejedno A le  stosunek m iedzy lekarzem  i  pa­

cjentem  zakłada p raw o do zachowania ta jem n icy
— Nie przestrzegaj go zbyt ściśle Nte stosuje się ono do 

przestępstw lu b  potencja lnych przestępstw pacjenta. Chce 
wiedzieć, czy ty  t dok to r S m nheram  uw ażaliście że z jego 
strony groz i coś N ickow i.

O dparła w yk rę tn ie :
— Co grozi?
— Śm ierte lne niebezpieczeństwo — stw ie rdz iłem . — T y  i 

tw ó j mąż wiedzieliście, że jest niebezpieczny d la  N icka, co?
M oira nie u ję ła  odpow iedzi w  słowa Chodząc po poko ju  

zaczęła zdejmować ze ścian obrazy i  uk ładać w  stos na b iu r  
ku. Sym bolicznie próbow ała ja kb y  rozebrać k lin ik ą  i  m ie j­
sce, k tó re  sama tu  zajm owała.

Przeszkodziło je j w  tym  stukanie do drzun. P uka ła  m ło ­
da sekretarka.

—  Panna T ru ttw e ll chce m ów ić z panem A rcherem . Czy 
mam  przysiąc ją  tu ta j?

— Ja do n ie j w yjdę  — odrzekłem.
Dziewczyna z konsternacją pow iod ła  w zrok iem  po pustych  

ścianach.
— Co się stało z pan i obrazam i?
— W yprow adzam  sią. M ogłaby m i pan i pomóc.
— Chętn ie, proszą pan i — odpow iedzia ła żywo m łoda ko ­

bieta.
B e tty  stała pośrodku sąsiedniego poko ju . W łosy m ia ła  roz­

w iane i  podekscytowaną miną.
— W la bo ra to rium  o rzek li, te  próbka zaw iera sporo nem-  

buta lu . A  także trochę w odzianu ch lo ra lu , ale bez dalszych 
badań nie p o tra fią  okreś lić  ile.

— Nie jestem  zdziw iony.
— Co to  oznacza, proszą pana?
—  Oznacza, te  N ick  zna lazł sią na ty ln y m  siedzeniu ro ­

dzicielskiego, Rollsa w  ja k iś  czas po zażyciu nadm ierne j 
d a w k i leków . Cząść zw ym io tow a ł i  m o te  dz iąk i tem u u -  
szedł z życiem.
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— Jak on sią czuje?
—  C a łk iem  nieźle. Przed ch w ilą  z n im  rozm awia łem .
— Czy mogą go zobaczyć?
— To me ode m nie zależy. Teraz  są z n im  jego m atka  i  

tw ó j ojciec.
— Zaczekam.
Czekaliśm y razem, każde z nas pochlom ąte w łasnym i m y­

ślam i. Potrzebow ałem  spokoju. Spraw a zaczynała uk ładać m i 
sią w  pewną  całość, konstruow ać w w ew nątrzne j przestrze­
n i um ysłu n iczym  budynek w a lący sią w  gruzy, k tó ry  oglą­
dam y na f ilm ie  w yśw ie tla nym  od końca

D rzw iam i z ko ry ta rza  weszła Iren a  Chalm ers, ciązko 
wsparta na ram ien iu  T ru ttw e lla , n iczym  oca la ły rozbitek. 
Przerzuciła  sią z Chalm ersa na T ru ttw e lla , pom yśla łem , tak  
ja k  niegdyś p rzerzuc iła  sią z E ldona Sw aina  na Chalmersa.

T ru ttw e ll u p rzy to m n ił sobie obecność córki. Jego oczy 
drgnę ły  nerwowo, ale nie p róbow a ł sią uw o ln ić  od Ire n y  
Chalmers. B e tty  ob rzuc iła  ich spojrzeniem , Które zdawało  
sią m ów ić: A  wiąc to tak.

— Dzień dobry, tato. Dzień dob ry pani. Podobno N ick  ma 
się o w ie le lep ie j.

—  Tak, is to tn ie  — przyzna ł je j ojciec.
— Czy mogą z m m  chw ilą  porozm awiać?
W ahai się przez pełen nam ysłu  m oment. P rzebiegł w zro ­

k ie m  po m o je j tw a rzy  t  znów przeniósł go na córką. Odpo­
w iedzia ł z rozwagą, łagodnym  głosem.

— P rzedysku tu jem y to z doktorem  Sm itheram em .
W yprow adz ił ją  w e w nątrznym i d rzw iam i, k tó re  starannie

za sooą zam knął.
Zostałem  w sekretariacie sam na sam z Iren ą  Chalm ers. 

W iedziała o tym . P a trzy ła  na m nie z jakąś tępą poprawnoś­
cią, w  nadziei, ze nic praw dziw ego sobie nie powiem y.

— C h cia łabym  zadać pan i k ilk a  pytań.
— Co nie oznacza, ze muszą na nie odpowiedzieć.
— A w iąc usta lm y raz na zawsze, czy E ldon S w ain b y ł 

ojcem  Nicka?
T w arz  m ia ła  zwróconą do m nie z w yrazem  biernego upo­

ru.
— Zapewne. Zresztą sam tak  uw ażał. A le  nie może sią 

pan spodziewać, bym  pow iedzia ła N ickow i, ze zab ił rodzone­
go ojca...

— On ju ż  to wie  — odparłem . — A  pan i me może nadal 
zasłaniać sią N ick iem

— N ie rozum iem  pana.
— Z a ta iła  pan i fa k ty  dotyczące Eldona Sw aina i  jego 

śm ierc i ze wzglądu na siebie samą, nie ną N icka. Pozw oliła  
pani, by za panią dźw iga ł brzem ię w in y  t  ponosił karą.

— Nie m a żadnej ka ry . Wszystko trzym a liśm y  w  ta je m n i-  
cy.

— Pozwalając, by N ick  przez piętnaście la t  c ie rp ia ł du­
chowe to rtu ry . To było św iństw o, zrobtć coś takiego w łas­
nem u synow i czy w  ogolę kom uko lw iek.

P ochy liła  g łową ja kb y  zawstydzona. Lecz s tw ie rdz iła  ty lk o •
— Do niczego sią me przyznają,
— Nie m usi pani. M am  dość nam acalnych dowodów i dość 

św iadków  na to, by wytoczyć pan i sprawą. Rozm awiałem  z 
ojcem  i  m a tką  pani, z panem R aw linsonem  i  z panią Swain. 
Rozm awiałem  z Florence  W illiam s.

fednł
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Po 77 minutach gry Stal pokonała Płomień 3:0

JJ
Plażowa“ siatkówka w hali
I  L IG A  S IA T K A R Z Y : S T A L  

S T O C Z N IA  S Z C Z E C IN  — PLO  
M IE Ń  SO SN O W IEC  3:0 (13:10, 
15:8, 15:11).

S T A L : B o ró w k o . C za ja , K a ­
c zyń sk i. W . K a s p rz a k , W o jd y -  
ga, T om aszew sk i i  S tre ich .

P Ł O M IE Ń : B osek, N a s ta ły , 
K ra ś k ie w ic z , K a p k a , M o lenda . 
K a rd a s  o raz  B ła c h n ło  i  Jas in  
s k i.  _

S ę d z io w a li: J . C y fe r t  i  Z . 
K o m a rc z e w s k i (o b a j z W ro c ­
ła w ia ). W id z ó w : 500.

W PO M ECZO- 
~ p  W Y C H  k ib icó w  r o ł  

- - ^ 1 — m owach m ówiono.
y  '  iż  spotkanie to  ba r- 

/ *  dzie j n i i  I - lig o w y
— ---------- po jedynek przypo­

m in a ło  „wczasowe m istrzostwa 
tu rn usu  czwartego” . I  n iew ie­
le  w  tym  przesady, choć •  k la ­
sę lepsza od ry w a li S ta l Stocz­
n ia  „m ęczyła się”  z n im i przez 
77 m inu t. Mecz b y ł senny, po­
zbaw iony e fekto w ne j w a łk i pod 
siatką, toteż try b u n y  ożyw ia­
ły  się sporadycznie. Od czasu 
do czasu ktoś krzycza ł: „K a r ­
das do S ta li” . O j p rzyda łby się 
te j m ia ry  zaw odnik stoczniow­
com... B y ł on na jm ocnie jszym  
pun ktem  sosnowieckiej druży­
ny. Popisał się w ie lom a sku­
tecznym i zbiciam i. Bosek ju ż  
n ie  ten co daw n ie j, toteż poza 
Kardasem  P łom ień 6 ilnych 
p u n k tó w  n ie  m ia ł. W  S ta li

Stocznia dobrą pa rtię  rozegrał 
W. Kasprzak, k tó ry  raz po raz 
popisywał się znakom itym i 
zbiciam i. C h w ila m i dzie ln ie se­
kundow ał mu W ojdyga. Dobre 
wrażenie czyn ił także Tom a­
szewski, k tó ry  z powodzeniem 
w yko rzys ta ł daną m u szansę 
g ry  w  całym  meczu. Pozostali 
zawodnicy S ta li zaprezentowali 
się na średnim  poziom ie. Moc­
nym  atutem  naszego zespołu 
by ła  w a lka  w  bloku, słabszym 
natom iast gra w  H  l in i i  obro­
ny. Stoczniowcy pokazali też 
znacznie w ięce j n iż  goście 
spry tnych  zagrywek, dzięki 
k tó ry m  w ie lo k ro tn ie  wym ane­
w ro w a li p rzeciw n ików . M im o 
I i  g ra  gospodarzy by ła  c iekaw ­
sza i skuteczniejsza, to  jednak 
b rakow a ło  je j „ ik r y ” . Być mo­
że m ia ła  na to w p ły w  posta­
wa sosnowiczan. k tó rzy  nie 
zm uszali szczecinian do zade­
m onstrow ania  pe łn i swycn
um iejętności?

W  I  SECIE  S ta l g ra ła  s k o k a m i. 
P ro w a d z iła  3:2. p o tem  b y ło  3:5 19: 
3, 10:8 1 w reszc ie  15-10. W d ru g im  
za nos iło  się na p ogrom  P ło m ie n ia . 
S to czn io w cy  p ro w a d z ili 12:1. M a jac  
w  zapasie ta k  w yso ka  przew agę 
nasz zespól w y ra ź n ie  zd e ko n ce n tro ­
w a ł s ię, p o zw a la ją c  P ło m ie n io w i 
na je j  częściowe z n iw e lo w a n ie  
(13:6). F in is z  n a le ża ł je d n a k  do  go 
soodarzy , k tó rz y  w y g ra li  13:6.

W  trz e c im  secie przez d łu ższy  
czas to c z y ła  sle zac ię ta , w y ró w n a ­
na w a lk a , do k tó r e j  n a jb a rd z ie j pa 
su je  s tw ie rd z e n ie  o . .m is trzo s tw a ch

tu rn u s u  I V ” . P o z io m  g ry  b y ł bo­
w ie m  k ie p s k i,  a na ta b lic y  p o ja ­
w ia ły  się m . in . w y n ik i:  4:4, 5:5, 
6:6. 8:10, 10:10. 10:11. Od tego  m o ­
m e n tu  S ta l, k tó r e j zaczęło zag lą­
dać w  oczy w :d m o  p o ra ż k i w  I I I  
secie, w z ię ła  się do  ro b o ty  t  w y ­
g ra l i  15:11, a ty m  sam ym  c a ły  m ecz 
3:0.

D z iś  o godz. 17 sp o tka n ie  re w a n ­
żowe, W o z o ra ' w ś ró d  posiadaczy 
p ro g ra m ó w  w y d a n y c h  przez stocz­
n io w y  k lu b  (m ożna je k u p ić  w  
czasie meczu, p o dobn ie  ja k  .cegie ł­
k i ”  na ha lę  ,.W -S ” ) w y lo so w a n o  k a r  
te  w s tę p u  na w szys tk ie  im p re zy , 
o rg a n izo w a n e  prze2 S ta l. Dziś na­
to m ia s t m ożna bedzie  w y g ra ć  p i ł ­
k i. .

W PO ZO STAŁYC H środo­
wych meczach (dziś rewanże) 
pad ły w jm ik i:  W ifam a — Re- 
sovia 3:0, S ta l Nysa — H u t­
n ik  3 1, Leg ia — Czarni 0:3, G war 
dia — AZS 3:0 Na czele H u t­
n ik  — 17 pkt.. przd Itesovią — 
17 i Stała Stocznia — 16.

<js>

C ZW ARTEK, 
18 G R U D N IA

D ZIŚ :
G racjana, Bogusława 

JUTRO :
G abrie li, Dariusza

’" p o g o d a
ZA C H M U R ZE N IE  duże 

z opadam i deszczu. Tempe­
ra tu ra  do 6 stopni. W ia tr  
um iarkow any i  dość s ilny  
południowo-zachodni t po­
łudn iow y.

i ---------------------------- ----------------------------------
D ZIŚ  ra n o  w Szczecin ie Ciś­

n ie n ie  w yn o s iło  1004 bP a  (153 
m m  Hg>. W c iągu dn ia  znacz­
ny  spadek C iśnienia.

Kulturystyka coraz popularniejsza

Polska w światowej czołówce
„D L A  każdego z nas znalezie­

n ie  się w  p ie rw sze j szesnaste© 
św ia ta  jest tym  samym, czym 
d la  p iłka rza  w ystęp w  fina le  
M u nd ia lu ”  — pow iedzia ł jeden 
z  najlepszych po lskich k u ltu ­
rys tó w  Paweł F ilłebo rn .

ten  sp o rt. N ie g d yś  lic z y liś m y  
s ię na  a ren ie  p o ls k ie j k u l tu ­
r y s ty k i.  P o tem  m ie liś m y  k i lk a  la t  
posuchy. D ziś zaś w  k i lk u  o g n is ­
kach  T K K F  m ożna zauw ażyć spore  
g ru p y  ćw iczących  pań i  panów  np. 
w  P o lm o  (tam  za jęc ia  p ro w a d z i 
M a r ia n  K o b ie la ). N ie d a w n o  pow s ta ­
ła  noWa sekc ja  k u ltu ry s ty c z n a  p rz y  
O gn isku  T K K F  „O rk a n ” . T am  pod 
o k ie m  w ie lo k ro tn e g o  m is trz a  w o ­
je w ó d z tw a  F rane iszka  o k ru c iń s k ie .  
go tre n u je  b lis k o  100 osób, w  ty m  
ponad 29 d z iew czą t, k tó ry c h  m arze­
n ie m  je s t posiadan ie  ła d n e j, w y ­
sp o rto w a n e j s y lw e tk i.  N ada l p rz y j­
m ow a n e  są zg łoszen ia  C hę tne  pa­
n ie  mogą zap isyw ać  się w e  w to r ­
k i  (godz. 18) o raz  c z w a r tk i (godz. 
13) w  h a ll W DS (p rzy  w e jś c iu  na 
basen). Z a in te re so w a n i panow ie  też 
m ogą sko rzys ta ć  z ty c h  d n i 1 go­
d z in . S ko ro  jes teśm y p rz y  m ężczy­
znach . dw a s łow a  o  d iec ie  Paw ła  
F iile b o rn a .

„ O  p ią te j retnó dorsz w ędzony  
l  ka w a  na tu ra ln a . W pó ł do ósm e j 
zn o w u  kaw a. O dz ies ią te ) p ie rś 
k u rc z a k a  w  ga la rec ie , h e rb a ta  t  je ­
dno  b ia łk o  ja jk a  O p ię tn a s te j 
zn o w u  k u rc z a k  (bez s k ó ry  l  t łu ­
szczu, z g r\ln ), b ia łk o , kaw a  t  pó l 
po m id o ra . T rz y  go d z in y  p óźn ie j 
ku rczak , t łyżeczka  p ro ‘e in y . przed  
zaśn ięc iem  o 2"-.00 ku rc z a k . trz y  
b ia łk a  t nasenna h e rb a tka . To 
w szystko  na w a rto ść  100S k ilo k c tlo -  
r l ł  i  S,7 jednos tek  w ęg low odanów . 
S łodyczy  n ie  ja d ł...”  A  w ię c  śroacz 
h e jo :?

n t .

Lekarz potwierdza 
słcwa t a c ja k a

S E K R E T A R Z  ge n e ra ln y  Po lsk iego 
Z w ią z k u  L e k k ie j A t le ty k i K rzysz to . 
P ią tk o w s k i udo s tę p n i! dz ie n n :ka rzo  
w i P A P  d o k u m e n t w y d a n y  w  d n iu  
1 g ru d n ia  b r . przez Z a k ła d  C h iru r ­
g i i  S to m a to lo g iczn e j — P o radn ię  
K o n s u lta c y jn a  w e W ro c ła w iu , o 
n a s tę p u ją ce j tre śc i:

„O p is  k a r ty  a m b u la to ry jn e j.
P a c je n t A n to n i N iem czak zg łos ił 

s ię  w  d n iu  8 p a źd z ie rn ika  1988 r. 
w  K a te d rz e  1 Z a k ła d z ie  C h iru rg i i  
S to m a to lo g iczn e j A M  w e W ro c ła ­
w iu  ze sk ie ro w a n ie m  od le k . storn. 
R yszarda G w oździa  celem  o p e ra c y j 
nego usun ięc ia  pozosta łości ko rze ­
n ia  zęba (d o ln e j p ra w e j ósem ki) 
o ra z  opanow an ia  k rw a w ie n ia . Po 
zab iegu i  zszyc iu  ra n y  cho rem u  
podano  ś ro d k i p rze c iw b ó lo w e , M a- 
d ro x in  oraz  1 a m p u łkę  N a n d ro lln y  
ze- w zg lędu  na stan o g ó ln y , celem 
p rzysp ieszen ia  go jen ia  (c h o ry  m ia ł 
w  p la n ie  w y ja z d  zag ran iczny ). Za­
św iadczen ie  w y d a je  s ię na prośbę 
żony  pac jen ta

d r  m ed. R yszard  R zeszutko, specja­
lis ta  c h ir u r g i i  szczękow e j” .

P O W Y Ż S Z Y  teks t. w y s ia n y  u -  
p rze d n io  przez P Z L A  te lexem  do 
N ow ego  J o rk u  i  p o w ie lo n y  przez 
d y re k to ra  m a ra to n u  n o w o jo rsk ie g o  
F reda  Łebow a . ro zd a n y  zosta ł 
d z ie n n ika rzo m  uczestn iczącym  w  
k o n fe re n c ji p ra so w e j A n ton iego  
N iem czaka . z o rg a n izo w a n e j przed 
je g o  po w ro te m  d o  P o lsk i, w  p ią ­
te k  12 g ru d n ia  br.

Świqieczne mocze ligowe
przełożona na 7 i 8 stycznia

Siatkarze zagrają 
w Hamburgu
S IA T K A R Z E  n ie  m o j- r  n a rze ka ć  

na b ra k  za jęć. T e g o ro e z ra  lig a  je s t 
w y ją tk o w o  ..zagęszczona” , a pod­
czas k i lk u d n io w e j D"ge ■ v y  św ią te ­
czne j re p re ze n ta c ja  R p js frl w eźm ie 
u d z ia ł w  m ię d zyn a ro d o w ym  tu rn ie ­
ju  w  HainburT '*, A b y  urnóżl-iw^ć 
ten s ta r t ,  p rze łożono  lic o w ą  k o le j­
kę  sne tk . ń z 27—28 g ru d n ia  na 7— 
8 s tyczn ia  tf>87.

N IE D A W N O  s ta r to w a ł on  w  n a j­
w ię ksze j im p re z ie  św ia ta , gdzie na 
to k i js k ie j  m ac ie  ru c h u  um ię śn io ­
n y c h  s ta n ę li n a jw y b itn ie js i p rzed ­
s ta w ic ie le  tego  w id o w isko w e g o  
s p o rtu . P. F i lłe b o rn  z a ją ł w ysoką  
5 pozyc ję , k tó ra  da ła  m u  m ia n o  
p ią te g o  k u l tu r y s ty  św ia ta . T ak iego  
os iągn ięc ia  jeszcze n ie  m ie liś m y . 
W ie lk im  sukcesem  zarów no  s p o rto ­
w y m , ja k  i  o rg a n iz a c y jn y m  zakoń ­
c z y ły  się w a rszaw sk ie  m is trzo s tw a  
E u ro p y . Z ło ty  m e d a l w y w a lc z y ł 
A n d rz e j C ug ie ra , s re b ro  w spom n ia  
n y  P aw e ł F iL lebom , a b rąz  M a ria n  
W yso ck i. Coraz ś m ie le j na zaw o ­
dach  k u ltu ry s ty c z n y c h  p o ja w ia  ła 
s ię k o b ie ty .  P o lk i co p ra w d a  n ie  
o d g ry w a ją  jeszcze ta k  znaczące j 
r o l i  j3 k  m ężczyźn i, a le  Jak p o w ia ­
d a ją  fa ch o w cy , n iebaw em  to  nastą 
p i.  W  ka żd ym  raz ie  n ie m a l w e 
w s z y s tk ic h  s iln ie js z y c h  oś rodkach  
s p o rto w ych  w  Polsce ro śn ie  liczb a  
tre n u ją c y c h  k u l tu ry s te k  i  k u l tu r y ­
s tó w . R ó w n ież  Szczecin n ie  o m ija

Cer.na inicjatywa Pałacu Młcr.^eży

„Sportowe
Z C E N N Ą  in ic ja ty w ą  w y s tą p ił osra tn :o  szcze c ifs k l Pa łac M ło ­

dz ieży . P ow o łano  p rz y  n im  Zespó ł M łodz ieżow ych  O g a n i^a to ró w  
S p o rtu , k tó r y  pod w sp ó ln ym  p a tro n a te m  P ałacu 1 Szko 'nego 
Z w ią z k u  S portow ego , pode tn ie  się o rg a n iza c ji cvfc’ icznyeh  im n rez  
d ia  m ło d y c h  szczecin ian pod nazw ą „S p o rto w a  Sohota P M ” . P’ a- 
n u je  s ę zaw ody w  p iłce  s ia tk o w e j, te n is ie  s to ło w ym , pPce nożne j, 
crossie  p rz e ła jo w y m  o~az in n y c h  k o n k u -e n c ja c h  w g  In d e ksu  S pra ­
w nośc i F iz vczn e j — K . Z u c h o ry . Im p re z y  te  maya być  w  zm e z- 
n y m  s to p n iu  p rzeprow adzane  w ed ług  zasady: m łodz ież—m łodz ieży . 
D ’a tego  też in ic ja to rz y  a k c ji  p ro p o n u ją  szko łom  p o d s ta w o w ym , k tó ­
re zechcą uczestn iczyć  w  „S p o rto w y c h  S obotach” , by  w yzn a czy ły  
spośród sw o ich  u czn ió w  m łodz ieżow ego  o rgan iza to ra  so o -tu . lu b  
cz łonka  za-zadu SKS. k tó r y  re p re ze n to w a łb y  zespół w obec o rg a ­
n iz a to ró w  1 SD-awował r 0'ę  je g o  ka o lta n a . In te n s  !ą n o m ys ło d a w rćw  
je s t og ran iczen ie  u d z ia łu  w  w w . im p rezach  .osób d o ro s łych  ty lk o  
do n iezbędnego  nadzo ru . M łodz ież  z P M  p ra g n ie  b o w ie m  w raz  
z ko le g a m i w y d e le g o w a n y m i ze szko ły  pokazać, że samo p o tra f i 
p rz v g o 'o w y w a c  c ie ka w e  za w o d y  d ia  sw ych  ró w ie ś n ik ó w . Ż y czym y  
zatem  n o w o d ze n ii...

P ie rw sza  im p re za  — ry w a liz a c ja  w  ten is ie  s tc ’ o w vm . odbędzie 
s ię 3 s tyczn ia  o godz. 10 w  S zko le  P o d s taw ow e j n r  59 p -z y  uh 
Fe 'czaka . K ażda  szko ła  m oże zg łos ić  po  3 d z ie w c z y n k i i  po  3 
ch ło p có w . D ’ a n a j’ epszvch czeka ta na g ro d y . B ” iźszvch in fo -m a c h  
zasięgnąć m ożna w  P a łacu  M ło d z ie ży  — D z ia ł K u ltu r y  F izyczn e l 
i  S p o rtu . A d re s  P a ła cu : a !. W o jska  P o lsk iego  84. (jg )

W SPÓ ŁC ZESN Y -  J a k  ssę k ocłn>- 
lą  w  n iższych s fe rach  g -8. OP¿- 
H A . O P E R E TK A  Zam ek na
Czorsztyn ie  • g. 18

i f ł T a S S S Y l .  » •  COLO SSEUM  
¡458-’ 8> ..M iłość , szm aragd k o  
L ń d y ?  i. 1 5 .3 0 .'I M »  30 « S l i m s  
13 (Czwaru-K i  p ią te k ):
(380-03) B osk ie  c ia ła  g. 8- u -*■“ ; 
13.30 16. USA . 1. 12; . . I ^ w n o  tem u 
w A m e ryce ”  g. 18, U »A  - ^ 8-
I i I I  (c zw a rte k  : p .ą tc k r  
SEUM  (k a w ia rn ia  v ideo) s t r o n i  
W u D ang”  g. 18. c h ln rk i.  1. ‘ 3;
K . D e ze rte rzy ”  g. 18.
CZ. I  i  I I ;  B A Ł T Y K  (733-35^ 
i  T-rylck”  g 15 poi.'. ,.F /X ”  g. 17, 
19.1.V U S A  1. 18: P O L O N IA  (22-18-34) 
„J e lo n e k  B am b l pozna je  ś w ia t ^ g- 
15. radź .; ..Sygna ł ostrzegaw czy 8- 
.'U J * M J K  U S A . 1. ¡3 (c zw a rte *  1 
p ią te k ) ; P IO N IE »  («5-03) „P o b o jo ­
w is k o "  g. » 11, t ł .  » ,  P«L. I .  » i
„Z a  k rz a k ie m  ta r n n y  g. U ,  13. 
(c zw a rte k  1 p ią te k ) ; Z A M E K  ~  
„Y e s te rd a y ”  g- 17 19, !*>*•• 1; „
M AR S — „K a p ita n  H a jd u k ó w  g. 
1«, ru m .. 1. 12; „U c ie czka  w  noc 
g. 18 20.15. U S A , 1 18; S Z M A R A G ­
DO W E (Z d ro je ) „S a b a t cza ro w n ic  
a 17 w ęg.; , Sfcksotat.k!”  g . 18.«. 
pó l.. 1. 15: P R Z Y JA Ź Ń  (Dąh.e)

D o tk n ię c ie  m eduzy ”  g. 17, t». ang.. 
1. 18; 1 M A J  (żyd ó w ce ) „P o szu k i­
w acze z a g in io n e j a r k i ”  g. 1*. USA , 
1. 12; B A J K A  (P o lic cy  „S y g n a ł
os trzegaw czy ”  g. 17. 19. U S A . 1. UK 
G R Y F  ( G r y f  no) „Ś m ie rć  na żyw o  
f r  1 18; W IS Ł A  (G o len iów ) „O ch .
K a r o l”  no l 1 15; „J e lo n e k  R am bi 
^ n 1 j e % i a i ”  -  radź .; W ENUS 
f G o le n ió w ) „ B łę k itn y  g rom  U ^ A . 
i .  13; IN A  (S ta rga rd ) „K ro m k a  w y ­
pad kó w  m iło s n y c h ”  p o i. 1. 15; d a r  
(Sta rg a rd )  ..M enadżer”  po i., 1. 18. 
„W e th e rb y ”  ang.. 1. !*• 

R E P E R TU A R  KTN na pods taw ie  in ­
fo rm a c ji O PRF.

PR O G R A M  I
14.30 T V  k u rs  ro ln ic z y . 14.50 P ow ­
tó rk a  przed  m a tu rą  — j.  a n g ie ls k i. 
18.20 W iadom ości. 16.35 D la  m ło ­
d y c h  w id z ó w  „R e p o rte r  T D C ” . 16.50 
F ilm  radź. „ J e ż y k ”  17.15 T e le - 
express. 17.30 „S am o z d ro w ie ” . 17.40 
M ag. w ę d k a rs k i. 18 „P o lig o n ” . 18.25 
Sonda. 19 D ob ranoc. 19.10 E n cyk lo ­
ped ia  k u l tu r y  p o ls k ie j. 19.30 D z ien ­
n ik .  20 P u b lic y s ty k a . 20.15 T e a tr 
S ensacji „T a n ie c  ś m ie rc i” . 21.35 
P ro g ra m  p u b l. 22.15 K om en ta rze . 
22.35 „W ó d ko , p o zw ó l życ ...” . 23.05 
W iadom ości 23.10 J. f ra n c u s k i. 
PRO G R AM  I I
17 J fra n c u s k i. 17,30 .Pół godz iny  
d la  ro d ź m y ”  18 K ro n ik a  (lok .).
13.30 „A u to -m o to - fa n -c lu b ” . 19.20 
P iosenka rz  tygodn .a  .9.30 Dzien­
n ik .  20 Express re p o rte ró w  20.15 
P r. T V  RFN ,Va".eifc v a r ie te "  
20.40 L a c o ra to n u m  współczesnej 
m u z y k i k a m e ra ln e j 21.35 F ilm  węg. 
„ In n e  s p o jrze n ie ” . 23.15 W iadom o­
ści.
P IĄ T E K  
PR O G R A M  I
8.10 H is to r ia  d la  k „  V I I  9 P rog ram  
d ia  k i.  I I  i l i i .  9.30 ..d o m a to r ’ . 9.35 
„D o m o w e  przed ;zKO,e 10 W iado­
m ości. 10.10 F ilm  .E u rope jska  h i­
s to r ia ” . 11.10 „C o  m ożna zobaczyć 
w  lu s trz e ”  ¡2 Jęz. p o lsk i d ia 
k l.  V I I I .  13 30 : 14 T T f l.  14.30 T V  
k u rs  ro ln ic z y . ’.4.50 P o w tó rk a  p rzed  
m a tu rą  -  ” eic-men-.y m fo rm a ty k i.
15.30 ..W  szko.e i. w  d o m u ” . 15.50
N U R T  — reH g.oznaw stw o. 1S.2C W ia 
dom ości. 16.25 T e ie .u rm e j d ia  dz ie­
c i „R ą m b il ' 16.50 D ia  dz iec i „P .ą -
te k  z P a n k ra cym  . 17.15 Te le ­
express. 17.30 S oo rt. 1810 P ro g ra m  
pu b l. „P a r tn e rz y ” . ;8.40 W szechn.ca 
b udow lana . 19 D obranoc. 19.10 ..Dom 
ro d z in n y ” . 19-.30 D z ie n n ik . 20 M o n i­
to r . 20.30 F ilm  radź. „E u ro p e js k a  
h is to r ia ” . 22 K om en ta rze . 22.25 ..Zaw  
sza po  21” . 23.10 W iadom ości. 23.15 
T ry b u n a  se jm ow a. 23.43 F ilm  ang. 
„H ip n o z a  przed sądem ” .
P R O G R AM  I!
17 Jęz. ang ie ls k i. 17.30 R ec ita l ze­
spo łu  „2-4-1” . 18 K ro n ik a . 18.30 „M u p  
po t show . c z y li re w ia  gw iazd ” . 18.55 
Mag. n a rc ia rs k i. 19.30 D z ie n n ik  20 
G a le rie  św ia ta  — „ L u w r ” . 20.30 Kon  
c e r t  F i lh a rm o n ii K ra k o w s k ie j — 
d y ry g u je  K rz y s z to f P ende reck i. 21.20 
W yw ia d  z n ie obecnym  — K o n ra d  
Lorenz. 22 F ijm  U SA „Pożądan ie  
w  c ie n iu  w ią zó w ” . 23 45 „S ta n  k r y ­
ty c z n y ” . 0.25 W iadom ości.
U W A G A : T V  zastrzega sobie p ra w o  
do zm ian  w  p ro g ra m ie .

P R O G R AM  B E R L IŃ S K I 
PR O G R A M  1
15.55 K o n c e rt z D ick ie m  G aug- 
hanem . 16.25 H obby . 16.50 G im na ­
s ty k a . 17 W iadom ości. 17.15 P ro g ra m  
d ia  dz iec i. 18 Z w ie rzę ta  przed k a ­
m erą . 18.50 T V  dziecięca. 19 Mag. 
m o to ry z a c y jn y . 19.25 P rognoza po­
gody k ro n ik a  20 P ro g ra m  ro z ry w ­
k o w y . 20.43 W o b ie k ty w ie . 21.20 
F ilm  h isżo. .S łodk ie  p ró b y ” . 23 K ro  
n ik a . 23.15 P rog ram  ro z ry w k o w y . 
P R O G R AM  I I
17 „K o g u t  na ły ż w a c h ” . 17.50 T V  
dziec ięca. 18 T e le tu rn ie j. 1853 W ia­
dom ośc i. 19 F ilm  T V  ru m . „ W ilk  
m o rs k i” . 20 F ilm  f r  „R óże  od za­
g in io n e g o ". 2.1.30 K ro n ik a  22 T y ­
godn iow a  p rognoza pogody. 22.05 
Mag. k u l tu r  s in y . 22.50 F ilm  w ę g .. 
„ K r ó l  S te f -n ” .

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  -  U n ii ^  b o ­
s k ie j (d y ż u r  .c-gólnyv. D Y Ż U R  OP A ­
R Z E N IO W Y  — W o jc iecha  7. C H  R. 
D O R O SŁYC H  -  U n ii 
Z d u n o w o : WE WN . P O ŁO Z N rC -
TW O  G lN E K O L O G TA -  rC o r.o w e : 
S T U D E N C K I T E L E F O N  Z A U F A N IA  
(S24-NO — Cd g. 20 do 24).

P E Z tC H O O N IE

O ŻISC IEC  A — WojCSććhs 7 - 5  
19—7: DO R O SŁYC H  -  r l  W ojska 
Po lsk iego  7?. .- g 19--7: STO M A ­
T O L O G IC Z N A  -  W o > ka  P o l-
- k ;e?o 72 - g U)-'-’  GAP.TNFT
Z A B IE G O W Y  -  a l W o jsk«  P o l- 
cjn-otfo 72 ■' i— g. 19- 7 PETMA- 
T R Y C Z N A  J-  S zp ita l Z d ro je  -  g 
16—7 rano.

A P T E K !

P L  G R U N W A L D Z K I. 4? (dod. cd - 
•m » kh  34- 5 !; DUDOTS t -  852-41 
S TO I,C ZY N  N ad O drą 20 -  239 422
D Ą B IE . G ry fiń s k a  !3 — 612 038.

IN F O R M A C JE

PK S  — .te!. 469-80; Od jazdv a tr‘ 0- 
busów  r>o oiéKzn j'ch  — te !. 935; 
K O LE JO W A  — te !. 935; P ociąg i 
p rzy jeżdża jące  — te ł. 934: Poc iąg i 
od jeżdża jące  — te !. 933: SŁ.U Z B A  
Z D R O W IA  — te !. 425-25 i 445-48 — 
g 7 30—17 O ŚR O D EK D O S K O N A ­
L E N IA  K A D R  M E D Y C Z N Y C H  — 
te ł. 776 GO -  6. »--16; U S ŁU G O ­
W A — te ł. 428-14 — g. 7.30—15.30, 
S T A N  DRÓG — te ! 980 — g. 7 -21 :
0  R U C H U  S T A T K Ó W  W PO R C IE
1 N A  M O R ZA C H  -  te ł. 951.

P O G O TO W IA
R A T U N K O W E  — te ł. 999; M O  — 
te ł. 957; S T R A Ż  P O Ż A R N A  — te ł. 
998: DRO G O W E -  te l 981: S PÓ Ł­
D Z IE L C Z E  -  te l. 281: E L E K T R O W ­
N I — te ’ . 991: G A Z O W E  — te ł 
992; W O D N O -K A N A L IZ A C Y J N E  — 
te l.  924; L O K A T O R S K IE  -  te l. 986.

P R O G S A M  I
R e lac je  z c . rad  S e jm u  I w iadom o­
śc i: 14, 13, 13. 19, . 4
14.C3 M agazyn „R y tm ”  14.55 S m in u t 
o p las tyce . 16.05 M u zyka  i  A k tu a l­
ności. 17 39 P o g w a rk i n ie  ty lk o  o 
p iosence. 18.05 K lu b  Z w o le n n ik ó w  
R e fo rm y . 18.20 In te rs tu d io  80. 19.25 
O d p ow iecz i na l is ty .  19 30 „R ocz­
n ia k ” . 20.15 K o n c e rt życzeń. 20.33 
R zem ieśln icze sp ra w y . 20 43 „P ó łbaś  
n ic " .  21.15 P ro fe so ro w ie  i  ich  ucz­
n io w ie . 22.05 Na różnych  in s tru m e n ­
tach . 22.23 T u rn ie j o rk ie s tr .  22.45 Ra 
dio*wy- O deón. 23.10 P anoram a św ia ­
ta . 23.29 Jazzowe g ran ie .
P R O G R A M  I I  . , . .
15 p a m if. t r . ik :  i  w tp o m n ie n la . la.u» 
Jazz n ie  tv ik o  d la  fa n ó w  13 D zie ła , 
s ty le  t  p o ili.  '16.50 :.M o rd e rs tw o  w 
św iśc ie  m c d v ”  17.05 F e lie to n . 17.13 
D z ie n n ik . 17.:0 D ia lo g i o b yw a te l­
sk ie  17.40 M iło ś n ik o m  m u z y k i k .a -  
s yczn z i. 18 L u dz ie  i sp raw y. 18 39 
K lu b  S-err-o. 19.20 Vvieczór w  f i l -  
h o rm e n ii 20 15 W ieczorne  r e f  le k - 
fr>e. 21 Od ra g tim e 'u  do sw inga .
21.30 W ieczór L t - r rę k o -m u z y c z n y . 
21.35 P ow ieś k i  f ilo z o fic z n e . 22.10 
S łu c h a jm y  r :  z?m. 23 „D o k tc -r .Feu.- 
s tu s "  23 20 N ow e  n a g ran ia . 24 G lo ­
sy, in s t ru m e n y .  n a s tro je . 0.45 M i­
n ia tu ra  lite ra c k a .
PR O G R A M  I I I
15.05 R ockow e dyg res je . 15.40 „N o ­
w y  n u m e r .L ite ra tu ry  na św iec ie ” .
16 Zapraszam y do  T r ó jk i .  17.30 Po­
l i t y k a  d la  w~zvst>!Ch 18.15 A kce n ­
ty  T r ó jk i .  19 U rodzen i na począ t­
k u  w ie k u . 19.30 T ro ch ę  sw inga . 19.50 
„W ie lk ie  eoio A n to n a  L  ”  20 M in i­
m a x . 20.45 W a rsz ta ty  lite ra c k ie . 21 
F e rm a ta . 21.45 N ie p o ko n a n i. 22.15 
B lues w c z o ra j i dziś. 22 45 Pos:u- 
chać w a rto . 23 Ooera tygo d n .a . 23,15 
Czas re laksu . 23.50 „D z ie n n ik  sza­
lonego  s ta rca ” .
PR O G R A M  IV
14.30 R ozg łeśn -’  H a rce rska . 15.20 
M iedzy  n a m : . 16 P ie rw sza  m iłość
15.30 ję z . p o lsk i k l .  IV  lic .  17.05 
Szł uka  t ra n s k ry p c ii .  17.53 W id n o ­
k rą g . 18.30 Jez. ro s y js k i.  18.50 S tu­
d io  eksoe rtów . 19 35 L e k tu ry  C zw ó r 
k i  1.9.43 N ie  ty lk o  ba llada . 20 15 W.e 
cz ó r m u z y k i i  m y ś li.  21.35 N U R T .
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O R AZ W Y LO S O W A N IA  A T R A K C Y JN Y C H  '  
NAG R Ó D RZECZOW YCH.

8S53-K

P r z e t a r g
REJON DRÓG P U B LIC Z N Y C H  

w G olem ow ie

ogłasza przetarg nieograniczony

na ułożenie pa rk ie tu  w  św ie tlicy  bud ynku  
socjalnego o pow. 105 m kw .

T e rm in  w ykonan ia  prac styczeń 1987 r.

W przetargu mogą brać udz ia ł przedsię­
b io rs tw a  państwowe, spółdzie lnie oraz je ­
dno stk i gospodarki n ie uspołecznionej. 
O fe rty  pros im y składać w  Rejonie Dróg 
P ublicznych G oleniów , u l. M arch lew skie ­
go 18. O tw a rc ie  o fe rt nastąp i 14 d n i po 
ukazaniu się ogłoszenia. Zastrzega się pra  
wo w yb o ru  oferenta oraz odstąpienie od 

przetargu bez podania przyczyn.

0558-K

OBRONA PRACY DOKTORSKIEJ
Dziekan i Rada W ydzia łu  Elektrycznego. 
P o lite ch n ik i Szczecińskiej up rze jm ie  za­
praszają na  pub liczną dyskusję nad roz­

p raw ą doktorską

m gr inż. JA N A  BURSY

pt. „Ozon ja ko  czynn ik  des trukcy jny  w  
starzeniu e lek tro izo lacy jnych  tw o rzyw  

epoksydowych” .

P rom otor:

pro f. d r inż. Jerzy W in k le r
In s ty tu t E le k tro te ch n ik i O /W rocław

Recenzenci:

doc. d r hab. inż. Z b ign iew  Pohl
P o litechn ika  W rocław ska

doc. d r inż. W ik to r  Zając
P o litechn ika  Szczecińska

D yskusja odbędzie się w  dn iu  8 stycznia 
1987 r  o godzinie 10.15 w  sa li Rady W y­
działu E le k trvc -n e cfio, u l, Gen. S iko rsk ie ­
go 87. 7 D r-e i doktorską oracz o p in ia m i 
recenzentów można zapoznać się w  B i­
blio tece W ydzia łu  E lektrycznego PS. u l. 

Gen. S ikorskiego 37.

6559-K

k ;
L. . . . . .

TOTALIZATOR SPORTOWY

Sympatyków
TOTALIZATORA
inform y je my

że w  okresie św iątecznym  wprow adzony zostaje 

SKEÓCONY TERMIN PRZYJMOW ANIA 

GIER I  ZAKŁADÓW  PIŁKARSKICH

Szczegółowy rozkład pracy przedstaw iony jest do w iado­
mości gra jących, w  każdej ko lek tu rze  TOTO.

Z A P R A S Z A M Y  DO N A S ZY C H  K O L E K T U R
Ż y c z y m y  w e s o ł y c h  Ś w i ą t , t r a f n y c h  t y p o w a ń

P R A C A

P R Z Y JM Ę  ch a łu p n ic tw o , 
500-530, 31813-0
Z A O P IE K U J Ę  się d z ie ­
c k ie m  w  noc s y .w e s tro - 
w ą , te l. 520-681.

32565-0
Z A K Ł A D  G a .a n te r ii 
D i z e w n e j — T u i  baczę w  
s k i,  te i. 52-11-99 z a tru ­
d n i p ra c o w n ik ó w .

32561-0

A K W IZ Y T O R  po s ia d a ją ­
c y  s ieć sp rzedaży w  ca 
ły m  k r a ju ,  n ie za le żn y ' 
t ra n s p o r t — poszu ku je  
p ra co d a w cy . O fe r ty  B iu  
ro  O głoszeń Szczec in  
32217.

N A U K A

N IE M IE C K I — le k c je , 
te l.  526-010. S0S80-G
K O R E P E T Y C JE  — m a­
te m a ty k a , f iz y k a , 465-41.

29698-0
U C ZĘ  p ods taw  p ro g ra ­
m o w a n ia  S p e c i-u ra . 
764-33. 32156-0
K O R E P E T Y C JE  m a te ­

m a ty k a , f iz y k a , te l.  800- 
02. 32177-G

N IE R U C H O M O Ś C I

DO M  m ie s z k a ln y  S-po- 
k o jo w y , c e n tra ln e  ogrze 
w a n le , w oda b ieżąca, 
b lis k o  szosa sprzedam . 
S ta n is ła w  CLoch, S trze - 
•źewo 32, 72-421 poczta  
W rzosow o. S2540-G
D O M  s ta n  s u ro w y  sprze 
da m , te i.  733-56. S2497-G

G O S P O D A R S TW O  O
pow . 13 ha z b u d y n k a ­
m i, m o ż liw o ść  h o d o w ii 
lu b  o g ro d n ic tw a  o k a z y j­
n ie  sprzedam . O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń Szczecin 
32168.

D O M  i  1 ha w  Często- 
c h o w ie  z a m ie n ię  lu b  
sprzedam  na Szczecin. 
Szczecin , S ta rz y ń s k ie g o  
9/310. 82176-G

M A T R Y M O N IA L N E

K A W A L E R  la t  28 po ­
zna p a nnę  d o  la t  30
m oże b y ć  z d z ie ck ie m

w  ce lu  m a try m o n ia l­
n y m . O fe r ty  B iu ro  O g ło  
szeń Szczecin 32152.

P A N N A  la t  28, s tu d ia , 
Szczupła; b ru n e tk a , a- 
tra k c y jn a  pozna k a w a ­
le ra  w yksz ta łco n e g o , 
p rz y s to jn e g o , c h ę tn ie  o~ 
f ic e ra  P M H . C e l m a try ­
m o n ia ln y . O fe r ty  B iu ­
ro  O głoszeń Szczecin 
32160.
W O L N Y  Jat 24 z m iesz­
ka n ie m , w y k s z ta łc e n ie  
śre d n ie  bez na łogów , 
p rz y s to jn y  pozna pan ią  
do  la t  25. C e l m a try m o  
n ia ln y .  F o to o fe r ty  B iu ­
ro  O głoszeń Szczecin 
32211.

R Ó ŻN E

CO LO R  — te le n a  p ra w a , 
K a c z o re k , 75-100.

32446-G
K A R N IS Z E  In s ta lu ję , 
S aue rm an , te l.  52-26-35.

32499-G
Z A O P IE K U J Ę  się dz ieć ­
m i w  noc s y lw e s tro w ą , 
u l.  K ró lo w e j J a d w ig i 
47/5 Szczecin, B e d ro w - 
Ska. 32182-G
G O L F A  (b e n zynow iec) 
za m ie n ię  na n o w e g o  F ia  
ta  126 p . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczec in  32201. 
P R Z Y C Z E P Y  4-kołO we, 
ró w n ie ż  o b u d ow ane  z 
p rzeznaczen iem  na ru ­
chom e p u n k ty  g a s trono  
m iczn e  ' i  h a n d lo w e  w y ­
k o n u je  w ą rs z ta t H ry n ­
k ie w ic z , L u m e szyn  «a, 
te i.  Ł9-482 po 13 — 704- 
20. 32114-U
P B A L K O N A P R A W  x , KO 
zen, 71-141. 29475-U
P K A L K .O N A P R A W  k  — 
p ro g ra m a to ry , Kuułcw- 
Siii, 22-67-76. 29100-G
N A P R A W A  Ip d ó w e k  za- 
n n a ż a rc k , 753-50, S ko ­
czek. 27010-G
P R Z E P R O W A D Z K I K o ­
k o w s k i,  619-021.

30161-G
U K Ł A D A N IE  w y k ia d z m  
p o d fo g ó w y c iij czyszcze­
n ie  u y w a n o w , zak ia a a - 
n ie  k a rtu s z y , K o u ó n ia k ,  
te i. 80-542. 32181-0
C Y K L IN O W A N IE , 345-94, 
K a n t.  31625-G
A L A R M Y  z a m k i rn s ta iu  
ję ,  C ie ias , 527-494.

30378-G
O K A P Y  n a d ku ch e n n e  
m ie d z ia n e  w y ró b  — m o n  
taż  u  k l ie n ta ,  K aczm a­
re k , 368-55. 31477-G
M A L O W A N IE  — ta p e to  
w a n ie , 22-29-48 T ry b u s . 
T e rm in y  szyb k ie .

32216-G
A N T E N Y  in s ta lu ję , K i -  
z ie w icz , 380-57. 29161-G
T E L E N A P R A W Y , S p ic - 
k e r, 613-658. 31519-G
C O ŁO R  te le n a p ra w y . 
U zn a ń sk i, 22-85-07.

30399-G
K O L O R  — n a p ra w y , 
p rz e s tra ja n ie  in ż . T o - 
Siaik 82-22-03. 26873-0
T E L E N A P R A W Y , S iącz- 
ka , 233-777. 29389-G
T E L E N A P R A W Y  p rze - 
s tra ja n ie  bezszum ow e — 
M a r ty n iu k ,  82-19-05.

22699-G
T V  — n a p ra w a , a k ty ­
w o w a n ie  k in e s k o p ó w , Sa 
Wieki, 461-58. 30761-G
T E L E N A P R A W Y  p rze ­
s tro je n ie , 475-20, G aszyń 
Ski. 29011-G

K U P N O

A G R E G A T Y  od lo d ó w e k  
na części k u p ię , P ie ­
trz a k ,  te l.  424-01.

31942-G
F IA T A  125 p ro c z n ik
1981—82 k u p ię , Łu czn icza  
«2/8. 32507-G
S Y R E N Ę  k u p ię . O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń Szcze­
c in  32525.
B O N Y  P eK aO  k u p ię , te  
le fo n  52-36-79. 32508-G
K U P IĘ  łu b  w y n a jm ę  
ga raż  w  o k o lic y  P o m o ­
rza n . W ia d o m o ść  Szcze 
c in , u l.  B u dz lszyńska  
10/55. 32496-G

C H R O N O M E T R  (części) 
seks Lan t, lu n e tę , m ik r o ­
sko p , le c c lo .it, p o - ifo a  
k u p ię ,  G dańsk 32-32-91.

49S9-K

M A S Z Y N Ę  d z ie w ia rską  
„ V e r ita s ”  360 k u p ię , te i. 
76-733. 32120-G

Z Ł O T Y  ła ń cu sze k  k u ­
p ię , te l.  223-615. 32198-G

S K R Z Y N IĘ  b ie g ó w  do 
O p ia  K a d e ta  ro k  p ro d . 
1967 k u p ię . S za fe ra  74/2.

32183-G

S P R Z E D A Ż

F IA T A  123 p  i  126 p —
sprzedam , te i.  89-689.

32493 G

T R A B A N T A  601 (1971) — 
sprzedam , te l. 347-78 po 
16. 32501-G

N O W Y  s k u te r  S im son 
pr-çd. N R D  sprzedam , 
N o w o g a rd , te ł.  20-599.

32505-G
F O R D A  Ori-ona 1985 po 
w y p a d k u  sprzedam , te l. 
767-17 po 16. 32513-G

O P L A  O M m pię pa czę­
śc i lu b  do  re m o n tu  — 
sorzedam . u l.  P a rk o w a  
27/16 po godz. 20.

32527-G

W A R S Z A W A  z s iln ik ie m  
M ercedesa do sprzeda­
n ia  e w e n tu a ln ie  zam ie ­
n ię  na W ołgę , B a rn łk ,  
S ta rg a rd , u l.  A r m i i  Czer 
w o n c j 29 1. 32538-G

F IA T A  126 p (1980), d y ­
w a n  sprzedam , te l.  746- 
60. 32547-G
F IA T A  126 p (1979) sprze 
d a m , u ł.  B rzo zo w sk ie g o  
3/4. 32548-G
125 p d o  re m o n tu  s p rze ­
d am , te l.  523-043.

32549-G
S IM S O N A  (1983) sprze­
d a m , te i.  231-732.

32555-G

J A M N IK I  sprzedam , uL 
S tu d z ie n n a  17/3. 32481-G

J A M N IK I  g ła d ko w łc« e  
7 -ty g o d n io w e  sprzedam , 
N o w o g a rd , te l. 21-317 po 
godz. 17. 32513-G
P IE C  gazow y „ J u n k e rs ”  
R FN  sp rzedam . Szcze­
c in , u l.  R yd la  97/17.

32541-G

2 F O T E LE  ro zk ła d a n e  
sprzedam . W iadom ość, 
te !. 22-65-12 po  godz. 16.

32539-G
M E B L E  ku c h e n n e  — 
sp rzedam , te l.  884-85.

32492-G
z a m r a ż a r k ę  m a ło  u - 
żyw a n ą  sprzedam , 74-219 
(17—20). 32433-G
S P E C T R U M  P lus , lu ­
s trz a n k ę  P ra k t ic a  sprze 
da m , 764-33. 32563-G
P E R K U S JĘ , lo d ó w k ę  — 
sp rzedam , 754-08,

32434-G
R A D IO M A G N E T O F O N
JV C  sprzedam , te ’ e fo n  
23-35-14. 32512-G

R A D IO M A G N E T O F O N
U n iw e rs u m  sorzedam , 
22-01-94. 32519-G

R A D IO M A G N E T O F O N  -
g ra m o fo n  p ro d , zacho­
d n ie j (n o w y ) o raz  v id e o  
P anason ic  s te reo  sprze­
da m . te i.  526-109. 32551-G

K O Ż U C H  d a m sk i roz­
m ia r  ś re d n i, m ło d z ie żo ­
w y . m e b lo śc ia n kę  G o ’e - 
n ió w . sprzedam , te ’ e fo n  
82-18-47. 32438-G

A T R A K C Y J N E  fu t r o  Z
l is ó w  d łu g ie  sprzedam , 
te l.  440-42 po 17.

32457-G

FU T R O  z p iż m a k ó w  na 
tęższą osobę sprzedam . 
u 1. Sm ocza 3. 32543-0
FU T R O  z n o re k  ( łe b k i)  
ro z m ia r  ś re d n i ta n io  
sprzedam , te l.  61-45-04.

37559-G
M A Ł O  u ż y w a n y  te le w i­
zo r N e p tu n  428, ku ch e n  
k ę  gazow ą, b u tle  gazo­
w e. g rz e jn ik  ż e b e rk o w y  
e le k try c z n y  sprzedam , 
te l. 619-801 od 7 d o  12.

32089-G

T E L E W IZ O R  k o lo ro w y  
P a l-S ecam  14 c a li ja ­
p o ń s k i sprzedam , te ’e fo n  
522-618. 32027-G
K A S E T Y  V ideo VH S . 
w a r n ik i b a ro w e  25-lifrro- 
w y  i  1 0 - litro w y  sprze­
da m , te i.  613-010. 32034-G 
Z A M R A Ż A R K Ę , części 
d o  M ercedesa, V o lk s w a - 
gena „W a r ia n ta ”  sprze­
d am , te l. 82-30-47.

31897-G

K O M P U T E R  szachow y 
R a n k in g  1806 sprzedam , 
te l.  52-20-80. 31901-G
M A G IE L  e le k try c z n y  — 
sp rzedam , K o rc z y ń s k i, 
G ry f ic e ,  u l.  F a b ryczn a  
4 b /l. 30550-G

S T Ó Ł  ro z k ła d a n y  sprze­
d a m , te l.  23-22-41.

31972-G
K U R T K Ę  z lis ó w  sprze­
d a m , G ry fic e , te l.  32-71, 
27-67. 246-P

Z  g łębokim  żalem  zaw iadam iam y, 
że 16 g rudn ia  1986 ro ku  zm arła  po 
c ię żk ie j chorobie najdroższa Żona, 

M am usia, Babcia, Siostra

ś f  p

Halina Tyborowicz
Uroczystości żałobne odbędą się 19 
g rudn ia  18S6 r. o godz. 10 w  Domu 
Przcdpogrzcbowym  Cm entarza Cen­

tralnego

R O D ZIN A

Z g łębokim  żalem zaw iadam iam y, 
że 15 grudnia 1988 roku  po k ró t­
k ich  i  c iężkich c ie rp ien iach zanarł 

nasz najdroższy M ąż i B ra t

śp.

Jan Drzewiecki
Pogrzeb odbędzie się 22 grudnia 
1986 r. o godz. 11 z k la p lic y  Cmen­

tarza Centralnego w  Szczecinie, 
o czym zaw iadam ia pogrążona 

w  g łębokim  sm utku
R O D Z IN A

Z g łębokim  żalem  zaw iadam iam y, 
iż 11 g rudn ia  1986 r. zm arł nasz 

pracow n ik

Stanisław Walowski
W yrazy głębokiego współczucia 

rodzin ie

składają :

dyrekc ja , rada  zw iązkowa, 
POP oraz współpracow nicy.

W szystkim , k tó rzy  okaza li po-moc i  
współczucie w  ta k  bolesnej d la nas 
c h w ili oraz uczestn iczyli w  osta tn ie j 

drodze

¿P.

Stefanii Korenkiewici
serdeczne podziękow ania składa 

pogrążona w  żałobie

K O Ż U C H  d a m s k i (duży  
ro z m ia r , b ,ą z ) d y w a n  
2,5X3,5 (n o w y ) sprze­
d am , te l.  892-ül, B ogusia  
w a  26/28. 32U73-G

B Ł A M  oraz  k u r tk ę  k a - 
.  ra k u ło w ą  sprzedam , 23- 

03-57. 32011-G

K U R T K Ę  k a ra k u ło w ą , l i  
sa s re b rn e g o  sprzedam , 
te l.  82-18-93. 31940-G

K O Ż U C H  k r ó t k i  na za­
m e k , ro z m ia r 48 sprze­
d am , K rz y w o u s te g o  23/6.

31956-G
E F E K T O W N Y  kożuch  
d a m s k i ro z m ia r 52 —
sprzedam . W iadom ość 
26 K w ie tn ia  9/13.

31918-G
S Z T U C Z N Y  kożuszek 
ta n io  sprzedam , 458-25.

31918-G
O P L A  L  na części (s il­
n ik .  s k rz y n ia  pa k a p i­
ta ln y m  rem o n c ie ), k o ­
żuch  d a m sk i 160/9(1 —
sprzedam , B ru d ze w ice  
33a/3. L e s ia k . 249-P

K O M P L E T N Ą  ka ro se rię  
Mercedesa 200 sprzedam . 
W iadom ość, P y rzyce , u l.  
W arszaw ska  26.

32076-G
S YR EN Ę R-20 zam ien ię  
na B osto lu b  sprzedam , 
719-92. 32014-G

F IA T A  125 p co m b i po 
k a p ita ln y m  re m o n c ie  — 
sprzedam , P o n ia to w s k ie ­
go 7/4. 32000-G

B L A C H Y  do  F ia ta  126 p 
p a rk ie t ,  segm ent Z e fa m , 
K o sza lin  i  k u c h e n n y  — 
sprzedam . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 31962.

K A R O S E R IĘ  W a rtb u rg a  
353 W  ro k  1977 sprze­
dam , u l.  G ościs ław a 
24/10 po godz. 16.

31895-G
P IA S K O W IE C  sprze­
da m , te l.  715-36.

31340-G
G A R A Ż  b laszany  p rzy  
K o łłą ta ja  sprzedam , te l.  
231-629. 32178-G

J E L C Z A  R TO  — s k rz y ­
n ia  7 m  po  re m o n c ie  — 
sprzedam , lu b  zam ien ię , 
k u p ię  w y w ro tk ę  po re ­
m o n c ie , G o le n ió w , 40-14.

32214-G
N O W E G O  126 p  sprze­
dam . 619-021. 32134-G

C IT R O E N A  ID  19 (s il­
n ik  i s k rz y n ia  b iegów  
sp raw ne) na części lu b  
w  ca łośc i ta n io  sprze­
dam , te l.  743-50.

32115-G
B L A C H Y , s iln ik  s y re ­
n y  104, sp a w a rkę , ko m  
p reso r sprzedam , te l. 
22-17-82. 32118-G

S Y R E N Ę  104 ta n io  sprze 
dam , te l.  746-13.

313’ 9-G
K O Ż U C H , su kn ię  ś lu b ­
ną ta n io  sprzedam , te l.  
22-04-31. 32219-G
O W CE sprzedam , K u ­
ró w  17. 32200-0

K O Ż U C H Y  d a m sk i i  mę 
s k i (now e) ro z m ia ry  śre 
d n ie  sprzedam , u l.  P o - 
tu l ic k a  27 53 po 16.

32173-G

K O Ż U C H  tu re c k i — 
d a m s k i o raz  n a r ty  K a -  
ste ’ e — 190 sprzedam , 
te 1. 523-479. 32151-G
B Ł A M  ła o k i k a ra k u ło ­
w e sprzedam , t e \  520- 
539 po 16. 32140-G

K U R T K Ę  i  s k ó ry  z n u ­
t r i i  sp rzedam  k o -z y -  
s tn ie . G ry f iń s k a  135 a.

32136-G
E L E K T R Y C Z N Y  S trug, 
e’e k try c z n v  m a g ie 1 ręcz 
n v . m a g n e to fo n  M2404S 
sprzedam , te l. 22-48-59.

32101-0
P IEC V a il la n t  18000 
K c a l sprzedam , J a g ie łły  
21/9. 32110-G

DU ŻEG O  fik u s a  sprze­
da m , te l. 22-40-17.

32Î63-G
D W A  duże f ik u s y  sp ’-ze 
dam . te l.  423-16 od godz. 
15—16. 32155-G

K O M P L E T  w y p o c z v n k o  
w y  Roccoco. s to ’ i k  o- 
k rą g łv  „M a r m u re k "  z 
k rz e s ła m i. T V  — K o 1 or 
L u x o r .  V id e o  P h i’ ip s  — 
VC R  ta n io  sorzedam , 
Ś w in o u jśc ie , te l.  37-*m .

3z iJ?7-G
S E G M E N T  K o s z a lin  Z 
szafą ja s n y , p ó lk o ta p - 
czan ja s n y  s tan  id e a ln y  
sprzedam , 26 K w ie tn ia  
47/30. 32208-G
S Z C Z E N IA K I W ilk i — 
sprzedam , Ja g ie llo ń ska  
30/30. 32137-G

C H A R T Y  a fg a ń sk ie , 3- 
m ies ięczne s u czk i z ro ­
d ow odem  sprzedam , te l. 
791-079 po 19. 30767-G

L O D Ó W K Ę  u żyw a n ą  Po 
la r  125 sprzedam , te ł. 
82-48-47 po  16. 32096-G
N O W E zachodn ie  — p ra ł 
ka  i  suszarka  a u to m a ­
tyczn a  sprzedam . K s ięż­
n e j E lż b ie ty  13/4.

32147-0

K A L K U L A T O R  S h arp , 
s e .w is  n ie t łu k ą c y  sprze­
dam , 52-46-38. 32122-G
P IA N IN O  o k a z y jn ie  — 
sprzedam . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 32220.

L O K A L E

M IE S Z K A N IE  M -3 (d w u  
p o ko jo w e ) k u p ię , te l. 
526-109. 32552-G

M IE S Z K A N IE  do  w y n a ­
ję c ia , te l.  239-545 od 17— 
20. 32506-G

P O S Z U K U JĘ  m ie szka ­
n ia , te l. 805-98 godz, 19— 
22. 32346-G

M Ł O D E  m a łże ń s tw o  w y  
n a jm ie  k a w a le rk ę . O fe r 
ty  B iu ro  O głoszeń Szcze 
Cin 32487.

O B C O K R A JO W IE C  k u p i
m ie szka n ie . O fe r ty  B iu ­
ro  O głoszeń Szczecin 
32142.

P O S Z U K U JĘ  p o k o ju  w  
za m ia n  za op iekę . O fe r  
t y  B iu ro  O głoszeń Szcze 
c in  32130.

W ŁA S N O Ś C IO W E  M-4 
osied ie  S łoneczne sprze 
dam . O fe r ty  B iu ro  O g ło  
szeń Szczecin 32153.

M -3 d w u p o k o jo w e , no ­
w e  b u d o w n ic tw o , p a r­
te r  zam ien ię  na ró w n o ­
rzędne  w  Szczec in ie , Go 
rzó w , Z u b rz y c k ie g o  30/2, 
tę l.  32-00-12. 6498-K

R A D O M  M -4 zam ien ię
na Szczecin. O fe r ty  B iu  
ro  O głoszeń Szczecin 
32149.

P O Z N A Ń  M-2 w ła sn o ­
śc iow e zam ien ię  na S w i 
n o u jśc ie , Szczecin. W ia ­
dom ość Ś w in o u jśc ie , tę l.  
37-04. 32166-0

Z G U B Y

Z G U B IO N O  teczkę  z 
d o k u m e n ta m i b u d o w y  
na n a zw isko  W ła d y s ła w  
K u re k . U czc iw ego  zna­
lazcę nagrodzę , proszę o 
z w ro t pod te l.  616-177.

32486-G
L E S Z E K  JA R Y M O W IC Z
z g u b ił p ra w o  ja z d y .

32121-0

P A Ń S T W O W Y  Z a k ła d
U bezpieczeń I  In s p e k to  
ra t  u n ie w a żn ia  zagub io * 
n y  b ’ o k  p-oUs d o m k ó w  
ca m p in g o w y c h  od n r  
00104793 do n r  00104800.

32199-0
Z G U B IO N O  d o k u m e n ­
t y  na nazw isko  P io tr  
D a n ilu k .  32184-G
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Dziur w jezdniach coraz więcej, a PEDiM...

Firma do wynajęcia?
I W  J A K IM  stanie są na- muszą czekać na lepsze czasy problem . N ie w n ikam y w  to.

w ierzchnie m ie jsk ich  u lic , i finansowe wsparcie ze s tro- na ja k ie j bazie powstanie 
m placów i m ostów wszyscy ny m ie jskiego budżetu. W DDM  i ja k ie  przedsiębior-
|  doskonale w iem y. D z iu ry , N ie znaczy to oczywiście, że stwa wejdą w skład dyrekc ji.

I
 łuszczący sle asfa lt, glębo- P rzedsiębiorstw o E ksp loatac ji Jedno jes t jednak pewne — 

kie w ybo je  na przejazdach Dróg i M ostów  n ic  nie rob i wysoko wyspecja lizow ana f irm a  
tram w a jow ych , p ow yb ija - d la  miasta. E k ipy  asfa lc iarzy k tó re j zadaniem by łoby  czuw a­
no kostka  b rukow a  na i drogowców od czasu do cza- nie ty lk o  nad u licam i Szcze- 
n iektó ryeh ważnych cią- su p o jaw ia ją  się w  różnych cina — pow inna podlegać bez- 
gach kom un ikacy jnych— punktach m iasta la ta ją  stare pośrednio gospodarzom m ia- 

naw ierzchn ie  lu b  je ca łko w i- sta. Sugerow ali to zresztą rad- 
DO tego jednak ju ż  jakoś cie w ym ien ia ją . Ażeby jednak n i M ie jsk ie j i W ojew ódzkie j 

p rzyw yk liśm y  i  choć zło rzeczy- u trzym ać m ie jsk ie  drogi w Rady N arodow ej na swym  
m y i zaciskamy ze złości zę- p rzyzw o itym  choćby stanie, w spó lnym  posiedzeniu W prze- 
by. ostrożnie przejeżdżam y te PED iM  pow inno rocznie rem on- c iw n ym  przypadku in teres m ia- 
m ie jsca-p u łap k i. N ie p rzyw y - tow ać 8 proc. konserw ować sta pom im o pow ołania W DDM  
k liśm y  do tego. że z ro ku  na 20 proc. szczecińskich u lic . Jest może się rozmyć w potrze- 
ro k  jest coraz gorzej, a PE D iM  zaś w  stanie w ykonać zaled- bach całego wojew ództwa.
m ias t zajm ować się m ie js k im i w ie  w granicach dwóch pro- 
u łica m i w yko nu je  usług i na cent tych  prac. Nic w ięc  dz iw - 
rzecz portu, stoczni i  innych  nego. te  z roku  na ro k  na- 
przedsiębiorstw . naw et poza w ierzchnie naszych dróg i m o. 
g ran icam i m iasta. stów  ulegają s ta łe j d e ka p ita li-

Dochodzi w ięc do paradoks»! zacji. 
n e j sy tuac ji w  m ie c ie  dz iu - j ak  w yb rnąć z tego
r y  » w ybo je  a f irm a  kom una ł- zam kniętego ko ła  dz iuraw ych 
na ja ką  jc s l P rzedsiębiorstwo 6 m<Któw? Lam ią sobie 
E ksp loatac ji D róg I M o ,lo w  sta w ładze m ie j-
*  s. "  n ie jako  w yrobn ik .em  in -  skie , w o jew ódzkie Być może 
nych przedsiębiorstw . I  tak  to prob lcm  ten IosU n!e  gencral.  
t rw a  od la t. zawsze na k ilk a  u j t.  rozw iązany z ch w ilą  p o -  
miosięcy przed zakończeniem w o łanIa  w  naszym m ie lc ie  Wo.

<J acz)

roku . Dlaczego? To proste 
oczyw iste zarazem. M ie jska  ka-

je w ó d zk ie j D y re k c ji Dróg M ie j­
skich, ja k  to zrobiono, , . OAILU, JlMt IU Ł1UUIUIIU V» IU

I?  " ie  Pieniędzy, tak  więc „  h d u i h m iaslach w o je .
mU? !.PL“ ‘  w ó d ik ich . Podział kom peten-cięż zarabiać, lo k u je  sw o je  mo­

ce tam  gdzie p ien iążk i są. A 
u lice  miasta, k tó rych  w  su­
m ie  m am y 700 km? No cóż

Odzie te kreacje 
sylwestrowe?

ZA kilkanaście dni Sylwester 
i początek karnawału. Wiele 
osób daremnie przebiega teraz 
sklepy w poszukiwaniu czegoś 
stosownego na te okazje. Naj­
bardziej renomowane placówki, a 
więc „Telimena" i sklepy „Mody 
Polskiej" nie mają literalnie nic 
dla klientów poszukujących stro­
jów wieczorowych. (m)

Kronika wypadków
W C Z O R A J o godz. 5.50 na M o­

ście  D łu g im  „A u to s a n ”  n r  SZD  
885Y p ro w a d z o n y  p rzez S ta n is ła w a  
N . p o trą c i ł  n ie trze źw e g o  S ta n is ła ­
w a  G ., k tó r y  n ie sp odz iew an ie  
w ta rg n ą ł na Jezdnie. R a n n y  p rze ­
b y w a  na le cze n iu  w  sz p ita lu  p rz y  
u l.  A rk o ń s k ie j.

W  Ś W IN O U JŚ C IU  na u l.  M a te j­
k i  k ró tk o  p rzed  godz. 14 zosta ł 
p o trą c o n y  przez sam ochód 39-le tn i 
R om an J. z P ru szko w a . M ężczyzna 
w ysze d ł n a g le  na Jezdnię zza s to -

r go sam ochodu w p ro s t pod k o - 
„S y re n y ”  n r  SZF 6090 p ro w a ­
d z o n e j p rzez W o jc ie ch a  M  Pieszy 

z u razem  g ło w y  p rze b yw a  w  m ie j­
sco w ym  s zp ita lu .

N A  u l. P rz e s trz e n n e j w  Szczeci­
n ie  „M e rc e d e s "  n r  SC A 2708 k ie ­
ro w a n y  przez Jana  M .. ja d ą c  w  
k ie ru n k u  c e n tru m  p o trą c ił W ies ła ­
w a G .. k tó r y  po w y jś c iu  z a u to ­
bu su  w szed ł na Jezdnię. M ężczyz­
na z c ię ż k im i o b ra że n ia m i c ia ła  
zo3 ta ł p rz e w ie z io n y  do  szp ita la  na 
P om orzanach .

N A G Ł E  w ta rg n ię c ie  na Jezdnię 
b y ło  p rzyczyn ą  w y p a d k u , k tó r y  
m ia ł m ie jsce  o godz. 19.40 na u l.  
G o le n io w s k ie j.  „M e rce d e s ”  n r  S Z D  
5717 p ro w a d z o n y  przez A rk a d iu s z a  
F . p o trą c ił n ie trzeźw ego  A n d rz e ja  
B . P ieszy d o zn a ł z ła m a n ia  o tw a r te ­
go podudz ia . (w g)

cy jn y  ja k  to założono, obe jm o­
w a łby  całe m iasto ja ko  oddziel 
ny  re jon  dz ia łan ia  w yspecja li­
zowanej f irm y  drogow ej. I w te­
dy może udałoby się na jp ie rw  
złagodzić i z czasem ca łkow i­
cie z likw idow ać ten u liczny

R O Z P IS Y W A L IŚ M Y  SIĘ  o s ta t­
n io  sze roko  na te m a t zabudo­
w y  Podzam cza C h lu b im y  się 
też  je d y n y m  jego  o b ie k te m  
c z y li o d re s ta u ro w a n y m  po m i­
s trz o w s k u  s ta ry m  ra tuszem  
A le  ja k  d łu g o  jeszcze będzie­
m y  zm uszen i — m y  o ra z  p rz y ­
je z d n i re z y d u ją c y  w  p o b li­
s k im  h o te lu  ..A rk o n a ”  — do 
p rz y g lą d a n ia  się p e w n e j 26- 
le tn ie j ru in ie  c z y li budz ie  p e ł­
n ią c e j k ie d y ś  ro lę  b a ru  „ K r a ­
k u s ” ?!

26 Jat te m u  o b ie k t  te n  zo­
s ta ł w zn ie s io n y  ja k o  rep rezen ­
ta c y jn y  ba r s z y b k ie j o bs ług i 
te re n ó w  w y s ta w y  O siągn ięć 
X X - le c ia  Pom orza  Z a ch o d n ie ­
go. G d y  w ys ta w a  zosta ła  z l ik ­
w id o w a n a  bax d z ia ła ł nada l. 
Po p e w n y m  czasie p rze ksz ta ł­
c i ł  się w  zw ycza jn ą  m o rd o w ­
n ię . D z is ia j je s t n a jz w y k le js z ą  
ru in ą  da jącą  n ie z b y t dob re  
św ia d e c tw o  gospoda rzow i te re ­
n u  i  w ła ś c ic ie lo w i (o i le  ta ­
k o w y  is tn ie je ).

Prosto z gumienieckiej szklarni

♦ Sporo sałaty
♦ Pomidory i ogórki 

za kilka tygodni
K O M B IN A T  na G umieńcach dysponuje obecnie 26 hek ta ra ­

m i pod szkłem. Jest to duży obszar ziemi, z którego Piony 
przekracza ją  zapotrzebowanie m iasta na n o w a lijk i.  S zk la rn io ­
we p łody wywożone są w ięc do innych  w o jew ództw  oraz za 
granicę.

G E N E R A LN IE  — kom b ina t praw dą czy jedyn ie  chw ytem  
specja lizu je  się w upraw ach rek lam ow ym ? 
wczesnych ogórków  i pom ido- „  ,
rów . O gó rk i odm ian inspekto- Naprawdę me pryskam y, 
w ych  (d ług ie z cienką skó r- ograniczam y chemię do m in i-  
ka) zbiera się tu ta j od stycz- m tim , a szkodn ikam i p ro -
ni«. do końca czerwca a pom i- wadzim y w a lkę  biologiczną, co 
dory od m arca — k w ie tn ia  do ł e.st osiągnięciem  dużym  i n ie - 
g rudn ia  w ie lu  tego typ u  zakładom  w

Obecnie ziem ia w  szk la r- £ ra j u , coś takiego się udaje, 
n iach jest specja ln ie przygoto- O sta tn io  np. p rzyjeżdżają do 
w yw ana do zasadzenia rozsad n^s. l . W!ełk iego kom b ina tu  
ogórków  i pom idorów . W arzy- szkla rn iow ego spod G orzowa 
wa te rosną tu ta i na słomie. a .̂y tam  w prow adzić  nasze 
korze to rf ie  i  obo rn iku . M ie- osiągnięcia w te ł dziedzinie, 
szanka ta  -  n im  po jaw ią  się w  trakc ie  dabze j rozm ow y 
w  n ie j roś lm y -  jest dokiad- dow iadu jem y si<; ponadto, i  
me «¡Kazana za pomocą oary og6rk6w obsianyCh obszarów 
wodnej co skutecznie dezynfe. u d a  s i M b r a ć  p i.z y p u z z c z a ln j e 
ku je  glebę: potem me ma w  2 200 ton a pomid(£ 6w  0ko,o 
m el szkodn ików . 2 tyslęcy ^ n .

D y re k to r Józef W ie leck i w y - (wys)
raża zadowolenie z postępu
prac. Obecnie — m ów i — spo­
ro  m am y jeszcze sa ła ty  i po­
w inno je j starczyć do świat 
Jest ona dorodna i ładna 
iłów ka waży średnio 200 g. Spo 

ro też w  szk la rn i kw ia tów , po­
pu la rne j G w iazdy Betle jem ­
sk ie j, fikusów , filo dendronów  
paproci, pnączy . R ośliny te 
sprzedawane są na m iejscu 
wywożone do W arszawy i Po­
znania oraz do A u s trii. S zw aj­
carii. RFN i Szwecji. Za dew i­
zy uzyskane ze sprzedażv kw ia  
tów  kupu je  KPG O  nasiona do- 
m ido rów  i ogórków o gw aran­
tow anej jakości i wydajności

— Panie dyrektorze , ja k i ob­
szar szk la rn i za jm ują  kw ia ty , 
bo często ze s trony szczecinian 
padają zarzuty, że up raw ia  się 
je  kosztem now alii.

-  Kategorycznie zaprzeczam. 
O górk i za jm ują  u nas 10.5 ha. 
pom idory — 11 ha m nożarki 
(gdzie hoduje się różnego typu  
rozsady) — 2 ha. a kw ia ty  je ­
dyn ie  2.5 ha! S zk la rn ia  jest 
ogrom na, s taram y się gospo­
darować m aksym a ln ie e fe k tyw ­
ne i ekonom icznie, w yko rzy - 
tu ja c  w szystkie a tu ty  k lim a ­

tyczne Szczecina.
—  Czy to. i i  n ie korzystacie

oprysków  chem icznych jest

W  kawiarni literackiej RSTK

Gwiazdka poetycka
W P IĄ T E K  19 bm . o godz. 18 

o tw ie ra  w  „P o c z ty l io n ie ^  p o d w o je  
k a w ia rn ia  l ite ra c k a  R obo tn iczego  
S tow arzyszen ia  T w ó rc ó w  K u ltu r y .  
W  p ro g ra m ie  w ie c z o ru  G w ia zd ka  
poe tycka  o raz  k o n c e r t ko lę d  w  w y  
ko n a n iu  T a m a ry  K a s p rz y k  z o g n i­
ska m uzycznego p rz y  H u c ie  „Szcze 
c in ” .

Z kroniki kryminalnej ka z  a re sz to w a n ia . Ja n  C h. c z y li 
„S z w a g ie r ”  t r a f i ł  za k r a t k i  d o p ie ro  
w  p a ź d z ie rn ik u . T rze c ie g o  „C y g a ­
n a ”  — d o  te j  p o ry  n ie  u d a ło  s ię  
odna leźć — p o zo s ta li d w a j Jak w y ­
n ik a  z p rzeb iegu  ś le d z tw a  s o lid a r­
n ie  k r y ją  k u m p la

(m )

Pojadziemy pod przęsłem

Milicja drogowa 
prosi świadków

1 G R U D N IA  b r. o godz. 18.45 na 
s k rz y ż o w a n iu  a l. P ia s tó w  z u l.  Ja 
g ie llo r is k a  ..F ia t”  125d n r  SZD  649. 
ja d ą c y  od s tro n y  p la cu  K o śc iu szk i 
p o trą c ił 62-le tn ia  Regine B.

W  N O C Y 13 g ru d n ia  (Ok. godz.
3.40) na M oście D łu g im  .F ia t”  i25p 
za je c h a ł n a? le  d rogę  „m a lu c h o w i“  
n r  SZN  3874 z je żd ża ją c  z lew ego 
pasa na p ra w ą  s tro n ę  Jezdni. K ie ­
ro w c a  .F ia ta ”  126p chcąc u n ik n ą ć  
zde rzen ia  z je c h a ł na p ra w y  chod ­
n ik  | u d e rz y ł w  b a n e re  m ostu .

Ś w ia d k o w ie  ty c h  w y p a d k ó w  oraz 
k ie ro w c a  F ia ta ”  I25p p roszen i są 
o  zg łoszenie się do RUS W W y-

Ru,c„hu  p rogow ego , u l. K a -1  szu ka li "k ie s z e n ie '' P o tem  
szubska <.5 p o k  16, te l.  30-73-51. j k a ż d y  w  s w o ją  s tro n ę .

21 L IP C A  d j  K o m isa ria tu  I I  Zamiast Iść na k o m is a r ia t  — p.
M O  ż f f ł o . i l  «i*» n i f i a l r i  n a n  K a  K a z im ie rz  w ró c i ł  do  „B a la to n u ” .
z ł m ie r z  ~:n  fa r - r u i  in o  i *  r ó w n a  U d a ło  xn\ł . 8łę d o w ie d z ie ć  iż  Jeden P o d e jrz a n i — a zw łaszcza A dam  i i m i e i z  .nro rm ując, że row no z o p ry s z k ó w  m a na im ię  A d a m  O. — to  lu d z ie  z m a rg in e s u  spo łe - 
10 dn i tem u z o s ta ł o fia rą  na- J m ieszka  k i lk a  u l ic  d a le j.  O d n a - cznego. 25 -le tn l „ K a j t e k " .  Jak w spo 
padu rabunkowego: zb ito  go, la z . * ° *  * * * * d «ł  z w ro tu  p ie n ię d zy  m n ia le m  -  w ie lo k ro tn ie  k a ra n y , n i 

%_j _ — .  1jnaczeł  sp raw ę  przekaże  m i l ic j i ,  gdz ie  n ie  p ra c o w a ł, p rzed  sądem
S k o p a n o  l  w yciągnięto Z  k ie - A d a m  O. noszący d ź w ię c z n y  pseu o d p o w ia d a ł będz ie  w w a ru n k a c h

Napad pod „Balatonem“
szeni p o r t f e l ,  w  k t ó r y m  b y ło  d o n im  „ K a j t e k ” , n aw iasem  m ó w ią c  re c y d y w y . N ig d z ie  n ie  p ra c o w a ł 
24 ty s  z ł.  w ie lo k ro tn ie  k a ra n y  re c y d y w is ta  — ró w n ie ż  30 -le tn i Jan Ch. Jego prze-

—  D la c z e ir«  „ „ „ » 1 , ^ .1  o b ie ca ł z w ró c ić  fo rsę  Jak t y lk o  na szlość n ie  Jest ta k  bogata  Jak k o -
U ia c z e g o  przychodzi pan w iąże  k o n ta k t  z p o z o s ta ły m i: Ja - le g i: je d e n  w y re k  są dow y, t r z y  —

tym  dopiero d z iś ?  —  c h c ia -  nem  C h. — ..S zw agrem ”  i  „C y g a -  w y m ie rz o n e  boda jże  przez ko le g iu m  
ła  w ie d z ie ć  w ła d z a .  , kt6r€£?° nazw iska  n ie  z n a ł — za Jazdę po p ija n e m u . P rzed k i!

__ Bo Jednego z tam tych  bądż nie Damietał* ku la*y pracował na kontrakcie za
do je u n e g o  z la im y c n  g ra n ic z n y m , po p o w ro c ie  k u p i ł  so-

odnalazlem, uczyłem  12 odzy- B y ły  to  Jednak „o b ie e a n k l-c a c a n - *>ie „P o lo n e z a ”  (w  c h w il i  z a trz y - 
skam forsę —  b r z m ia ła  o d p o -  k ł "  p o k ry c ia  — „ K a j te k ”  a n i m a n ia  n ie  m ia ł 1uż sam ochodu) t 
w -ecJź m y ś la ł o zw ro c ie  p ie n ię d zy , choć na pocze t g ro żą ce j g rz y w n y  zabez-

k i lk a k r o tn ie  s p o ty k a ł s ie  z po- P ieczono u n iego  300 tys . z».. 250 
k rz y w d z o n y m  a n a w e t s k o n ta k to -  d o i. U S A . in n a  w a lu tę  o raz  m eb le  

B Y Ł O  ta k :  11 lip c a  po p o łu d n iu  w a ł go z „C y g a n e m ”  W y m y ś lil i w a rto ś c i 200 tys . zł. A dam  O., „g o -
j.  K a z im ie rz  u d a ł się na o b iad  do  też b a jeczkę  iż  trz e c i — „S z w a - ł  w e so ły ”  n ie  p os iada ł n ie ze g r
.B a la to n u ”  a k ie d y  o p u śc iw szy  lo  g ie r”  — jes t Ich  b a n k ie re m  1 n ie  co d a ło b y  s ie  zabezpieczyć 

k a ł przez „o g ró d e k ”  s k rę c ił w  M a- zgadza s le  w yd a ć  fo rs y . W  k o ń c u
u D -z e d n ł« " ik r ^ f« 0 «i»d M b& u  K a z im ie rz  s tra c ił c ie rp liw o ś ć . 2l Pan K a z im ie rz , k tó r y  n a w e t po
“ p; , „  "  ® .o g ró d k u  lip c a  w czesnym  ra n k ie m  rzecz ca- z a trz y m a n iu  p ie rw szego  z pode jrzą
ło ż v łK m u  l 3 » ła w v ło * y ł  d y ż u rn e m u  fu n k c jo n a -  n y c h  l ic z y ł Jeszcze na odzyskan ie
ło ż y ł m u  u w .  k ra w a t zaczął r iu s z o w i K o m is a r ia tu  I I  RUSW . p ie n ię d z y  — będzie ch yb a  m usi?

. . . .  *  ty m  poczekać do w y r o k u . .
K i lk a  d n i p ó ź n ie j za trz y m a n o

A d a m a  O. P ro k u ra to r  w y s ta w ił n a  (ap)

d us ić , po zo s ta li b iją c ko p ią c
u c ie k li

Koniec „korków“ ?
D O P IE K Ł A  m ieszkańcom  p ra w o - 

brzeża budow a  T ra sy  Z a m k o w e j. 
„ K o r k i ”  K o m u n ik a c y jn e  ja k ie  usta ­
w ia ły  się przed  m ostem  p a rn ic k im  
c ią g n ę ły  s ię  o s ta tn io  aż na w y ­
sokość s to czn i re m o n to w e j.

O d dziś — zgodn ie  z zapew n ie ­
n ia m i b u d o w la n y c h  — p o w in n iś m y  
je źd z ić  z p o w ro te m  pod s ta lo w y m  
przęs łem . W szys tko  za leży ty lk o  od 
tego. cz y  spec ja lna  k o m is ja  z Za­
k ła d u  In ż y n .e r il R u ch u  p rz y jm ie  do 
e k s p lo a ta c ji na n o w o  o znakow aną  
i o św ie tlo n ą  trasę .

(m o r)

Choinka
u najmłodszych
W L IC Z N Y C H  p rzedszko lach  1 

ż ło b ka ch  o d b y w a ją  s ię  o b e cn ie  m i­
łe  d z ie c io m  za b a w y  1 Im p re zy  cho  
tn k o w e  P rz y  u b ra n y c h  św ie c id e ł­
k a m i d rz e w k a c h  w y s tro jo n e  m a lu ­
ch y  p o p isu ją  s ię  s w y m i u m ie ję t­
n o ś c ia m i — tańczą , ś p ie w a ją , re cy ­
tu ją  w ie rs z y k i b aw ią  s ię , a także  
czeka ją  na u p o m in k i — d ro b n e  za­
b a w k i. to rb y  ła k o c i.

W c z o ra j ta ka  w esoła zabaw a m ia  
ła  m ie jsce  w  ż ło b k u  „S ło n e c z k o ”  
p rz y  u l.  U n ii L u b e ls k ie j.  M a lu ch y  
w  w ie k u  od  k i lk u  za le d w ie  m ies ię ­
cy  do trze ch  la t  s p ę d z iły  w ie le  m i­
ły c h  c h w il ig ra ją c  w o k ó ł u s ta w io ­
n y c h  w  sa lach  ch o in e k . N a js ta r­
sze g ru p y  2—3 -la tk ó w  p rz y g o to w a ­
ły  ta kże  p ro g ra m  z im o w y c h  piose­
n e k  o ra z  in sce n iza c ję  z pan ia  Z i­
m ą. b a łw a n k ie m , k o tk ie m , m uszką , 
z a ją czk ie m  1 ś n ie ż y n k a m i Szczęś’ i 
w e ro zb a w io n e  b u ź k i dz iec i, ich  
szczery śm iech  b y ły  na pe w n o  n a j 
lepsza nag ro d a  d la  pe rsone lu  p la ­
c ó w k i k tó r y  n ie m a ło  w y s iłk u  w ło ­
ż y ł w  zo rg a n izo w a n ie  te j im p re zy . 
A  po h a rcach  każde z d z ie c i o trz y  
m a ło  s ło d k ie  u p o m in k i.

Notatnik szczeciński
•  D Z IŚ  c z y n n y  będzie te le fo n  

z a u fa n ia ”  T o w a rz y s tw a  R o zw o ju  
Rodź n y . Pod n r  463-37. w  godz. 17— 
19 d y ż u ro w a ć  będą le k a rz e  spec ja liś  
c i — g in e k o lo g  1 seksuolog

S to w arzyszen ie  A r c u te k tó w  
P o lsk ich  in fo rm u je  że 19 bm . o 

odz 18. odbędzie  s:ę sp o tka n ie  n t. 
A rc h ite k tu ra  S z w a jc a r ii” . k tó re  

p o p ro w a d z i Joanna O ch w a t


